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_"bre; nadziei N' O" ~'I· ··IJW, ·~:· proletariusze ·wszystkich I , " . I : ~ . 'I ' kraj6w, łączcie .się! 
BIAŁ YS'l ",K. Na BiałQstoc-

czyźnie trwają p rzygotow ania 
do obch odu 35- roczn icy pow sta
n la T y m cza;5 owego Kom itetll Re .. 
wolucyjnego PO is ki . Ob"hód za
inauguruj ą u roczystości, któ re od 
będą się w dniu 30 bm. w Bia-Ze Wschodu i Zachodu, z' 

Pól nocy i Południa, lądem, 
morzem, powietrzem śpieszyli 
na festiwalowe spotkanie. Nie
jeden musiał pokonać na swej 
drodze przeszkO'dy. Niejeden 
pozostawi! w rodzinnym mieś
cie przyja.ciół, którzy swoje 
oddanie dla sprawy pokoju 
okupili wolnością.. Delegaci na 
V Festiwal. jadą.c do Warsza
wy mijali nieznane kraje i 
miasta, otaczał ich zewsząd 
gwar obcej mowy. A jednak 
nigdzie nie czuli się osamot
nieni, wszędzie odnajdywali 
życzliwe uśmiechy i spojrze
nia, które mówiły: walczcie 
dalej o umacnianie naj szla
chetnlejszego uczucia, jakim 
jcst przy jaź !i, nie szczędźcie 
slł, by zatriumfowała najpięk
niejsza idea naszych dni
idea pokojowego współźycia 
narodów. 

Wiele zła, wiele niepoweto
wanych szkód ' wyrządzili ludz 
. kości w ciągu minionych 10 lat 
wrogowie wołności i postępu. 
Rzuca.Ii śmiercionośne ładunki 
Ila koreańską i wietnamską zie 
mię. Zimną wojną chcieli zmro 
zić ludzkie serca, siejąc w nich 
nieufność i wrogość. Potrzebę 
źarliwej przyjaźni, tak natural 
ną u młodych, usiłowali za
stąpić nienawiścią. Wiarę w 
przyszłość - pesymizmem. W 
poprzek icb zamiarom stanęły 
jednak potężne siły pokoju, a 
wraz z mmI gorący protest 
pod"losło młode pokolenie, któ 
re w swej ogromnej większo
ści opowiedziało się po stronie 
demokracji i postępu. 

Jakże olbrzymi wplyw na 
kształtowanie się opinii pu
blicznej,jej nastrojów ma wili, 
śnie to, iż rnłodŻież całego świa 
ta stanęła w obronie pokoju, 
ie młodzi Niemcy niosą trans
parenty z, napisami "Besscr 
heute aktiv, statt morgen ra
dloaktiv", Iż młodziC'L japoń
ska, ~mna' Hiroszimy, burzą 
gniewu zareagowała na nową 
groźbę wojny jI. tomowo-wodO
rowej,. a młody hinduski bojó
wnlk u pokój. I wolność S.uszl 
Roy 7elm:.l pTawle 35 bir. po., .... . 
pisów ·pod Apelem Wiedeń
skhn . . 

W nieu~t:\nnej walce prze
ClIwko wojnie i o zwycięstwo 
idei rulrowań, w walce prze
ciwlto broni atomowe.l, prze
ci'ivko niewoli I kolonialnemu 
uciskowi, krzepła i umacniała 
lię międ:qrna.rodowa solidar
ność młodzieży. SFMD - rzeoz 
nik praw młodzieży Cllłego 
świata - uwielokrotniła swe 
szeregi liczące obecnie z gór~ 
85 milionów dziewcząt i chłOp 
ców z 94 krajów. 

Dziś, gdy nad Genewą w:lle
~zła gwiazda dobrej nadziei, 
zapowiadająca tak upragniO
ną przez ludzkość er~ pokojo
wego rozstrzygania spornych 
problemów mi~dzynarodo
wych, zapowiadająca począ
tek nowego etapu w stosun
ka.ch międzynarodowych, V Fe 
stlwal Młodzieży t ' Studentów 
o Pokój I Przyjaźń nabiera 
szczególnego znaczenia. Milio
ny młodzieży zrozumiały, jak 
owocną i skuteczną byla wal
ka prowadzona przez świato
we siły pokoju, jak słuszną 

była droga, którą SFMD pro
wadziła młodzież. W blasku 
genewskiej gwiazdy dobrej na 
dziel zbiera się dziś w Warsza
wie młodzież 114 krajów. Da 
ona wyraz swej rado~cl z suk 
cesów idei rokowań I idei po
kojowego wSllólistnienia naro
dów, wspóinie naradzi się, co 
czynić, by idee te zostały w 
pełni wcielone w życie. Nara
dy te, dyskusje i spory będą 
żarliwe. Wezmą w nich prze
cież udział ludzie dziesiątków 
na.rodowości. przedstawiciele 
sete!t zawodÓw, młodzież o naj 
bardzieJ różnorodnych poglą
dach politycznych i wierze
niach religijnych. 

W czasie różnorodnych wi
zyt i spotkań nawiązana zo
stanie nić pełniejszego poro
zumienia mi~dzy młodzicźą 
różnych ras. Pryśnie bez resz 
ty mit szerzony przez reakcyj 
ne koła na Zachodzie o rzeko
mej wyższości jedne j rasy nad 
drugą, gdy młodzież Chin I"u
dOwYch, KOl'ei .. Wietna.mu za
prezentuje p'rzyjaciołom skar
by swej prastarej sztuki ludo-. 
wej, gdy opowie kolegom o 
wielkich osiągnięciach, dolto
nanych przu Ich narody, które 
wyzwoliły się od imperIali
stycznych ciem~ęz.ców. 

W sa.la.ch konferencyjnych, 

w aulach uniwersyteckich, w 
ogroda.ch zasiądą koło siebie 
młodzi inżynierowie, naukow
cy, górnicy, artyści, nauczy
ciele, technicy dzlelącsfę do
~wiadczenjami ze swej pracy. 
Będą razem wytyczać nowe 
drogi rozwoju nauki, techniki, 
sztuki... o warunkach swej 
pracy będą opowiadali robot
nicy Moskwy, Paryża, Rio de 
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RZ~SZOWSKIJ; 
Nr 180 (1908) - Rzeszów, sobota 30 i niedziela 31 lipca 19~~ r. 

Janeiro. O nowoczesnej upra-
wie roli - chłopi znad Wołgi, W odpowiedsi na apel Kurgl6wld 

, 

łymstoku , gdzie VI roku 1920 
powstał T y m r.7. i'sow y K omitet 
Rew'~lucyJny Polsk i, na czele 
którt'go st.anęli: .Feliks Dzier
żyń1ki, Jullan Ma rchlewski 1 
Feliks K OI1 . 

WARSZAWA. W dniu 27 bm. 
poll przew odnictwem wice!"'ar-
szal\:a S"j m u PRL - Jozefa 
Ozgl-Micha lsklego obradowała 

Loary, La Piaty. Wśród wstrzą 
sających obrazów przedstawia 
jących - na specjalnej wysta
wie - zniszczenie Hiroszimy 
miodzi naukowcy zastanawiać 
się będą nad poltOjowym wy
korzystaniem energll atomo
wej ... Jakźe wzbogaci się za
sób wiedzy młodego pokolenia 

SPOłDZIELCY Z SANOCZKA posta no w i li 
wykonać 

se.im owa k omisja ob r otu towa
rowegD, oma'\vlając sprawy ZWlą 
za.ne z t'r acą resortó\V handlu 
wewnętrzl,ego i zag ranicznego, 
a takl.e M :nlslers tw a Skupu t 
Centr ali Bolniczej SpółdZielni 
.. Samopomoc' Chtopska". 

WARSZAWA. 28 bm . w go-
dz inacb JX>rannY'!:: h opuściła war 
szawę udając si " do Moskwy 
S-osobowa delegacjo:< kole j arzy 
polskl'Ch, która na zaprosze.n!e 
Komite tu Centralnego Wszech
związkowego Związku KoleJany 
_ uczestn iczyć będzie w obcho
dach Dnia KOle j arza w ZSRR, 

o świecIe, o najnowszych zdo
byc:!:ach nauki i techniki. 

OBOWIĄZKOWE ~~~a:~ DO DNIA 7 SIERPNIA 
Wielkie dni przetywają dziś 

w naszej stolicy festiwalowi 
goście. WieIIde dni przeżywa 
wraz z nimi gospodarz Festi
walu - cała młodzież polska. 
Przez długie miesiące z górą 
2 miliony młodych Polaków 
ubiegało się w wielkim współ 
zawodnictwie (, prawo uczest
niczenia w Festiwalu. Przez 
wiele tygodni toczyły się przed 
festiwalowe rozmowy w fa
bryka.ch i wiejskich świetli
cach, w szkołach I uniwersy
tetach. Nasza młodzicż z zaJla 
łem i entuz.iazmem szvkowała 
się do wielkiego spotkania ... 

Podczas licznych spotkań' z 
zagranicznymi delegatamI, któ 
re odbędą sle nie tylko w sto
licy, lecz także w innych pol
skich miastach, miasteczkach I 
i wsia.cb, podczas wYcieczek I 
delegatów festiwalowych do 
Krakowa, Oświęcimia, Nowej 
Huty. Kazimierza, Zelazowej 
Woli, setki tysięcy młodych 
Polaków - robotników, chło
pów, inżyni..,rów, artystów -
opowiedzą gościom o swym ży 
clu, o sweJ prallV, o uporczy
wej walce z trudnościami co
dziennego dnia, o .swYllh ma-
rzenla.ch i dążeniach. -

Nie ' będzlp-my ukO'wa6, że ' , 
jeszczi~ -niełatwa Jest naHa. 
droga, że wiele jesżcze ątust
my się uozy6. wiele zmIenIć, 
ulepszyć. Ale opowiemy im 
tak:r.e z c1umą o patosie nasze
go budownictwa, o naszym bo 
haterstwie pracy, o naszych 
wspaniałych z rozmachem kre
ślonych planach, o tym, ,'ak 
gorąco pr!1.gnlemy poko.iu I .'ak 

Członkowie spó!dzielnl produkcyjnej w Sanoczku (pcw. nla zadań ostatniego roku 
planu 6-letniego. 

• • • 
STALINOGROD. Nad zagadnie 

nlami dal szego r07. W0j u postępu 
te chnicznego w górnictwie obra
dował w Stallnog rod zie IX Wal .. ~ 
ny Z.iazd Delegatów Stowarzy
szęnia Naukowo-Technicwego 
In.',ynlerów i Techntków Gór-

Sanok) w odpowiedzi na wezwanie spółdzielców z Kury
tówki (pow. Łańcut) przYstąpili do współzawodnictwa o 
przedterminowe wykonanie dostawy zboia dla pańStwa • 

"W · imieniu członków spół
dzielni PQdpisali : 

przewodnIczący I 
Michał Staropniski 

oraz Grzeg'orz Kuźma 

W ich zobowiązaniu czy tamy: 

• Z obowiązkowych 'do- dokonamy omłotu zbóź w 
staw zbcża ze zb iorów 195;; czasie trwan ia akcjj żniwnej 

nict wa. (PAP) 

roku wywiążemy się do dnia • Z obowiązkowych do-
7 sierpnia br. W tym celu staw żywca wywiążemy się Plenum 

DELEGACI MŁODZIE2;Y 
ZAGRANICZNEJ 
W WARSZAWIE 

Na Zdjęciu: Czlonli ow!e dele 
gacji chińskiej ·przed kwa

terą 

CAr - fo i. Dąbrowiecki 

"Bawimy się razem 
z uczestnikami 

do 30 września br .. z dostaw 
mleka do 30 października br, 
a z dost.aw ziemnIaków do 
20 pażdziernika br. 

• W drugim półroczu 
wyhodujemy 12 sztuk jałó
weczek w hodcwli zes'Po1o- , 
wej i zabezpieczymy dla po
siadanego inwentarza żywe
go odpowiedn:ą ilość pasz n:l 
rok przyszły . 

KW PZPR w Rze'slowie 
W dniu 29 lipca br·. odbyło się ':Plenum Knml

tetu Wojewódzkiego POlskiej Zjcdnoczlmej Partii Ro
bołnicz.ej w Rzuz~wle. Obradom przcwl,dnicz:ył l se
kretarz KW tow. Arkadiusz Łaszewicz. 

Po wysłuchaniu reftratu sekretarza K\\V tow. Zdzi
sława Ka.narka na temat "Nasze zadaru~ w pracy 
ideologicznpj" wywiązała się dyskusja, w ktbrej wzięli 
udział m. in. tow. tow. Stanisław Szkraba .- srkr-e
tarz KP Krosno, StanIsław C~lIdzilt - I sfkr,etarz I~P 

Nasza spółdzielnia, przygo Lubsc-z6w, Józrf Bal ~ sl'kret.arz KP Jasło , Wa.claw 
towując się do konferencji Turski _ z-ca dyr. PUPiK "Ruch". Ignacy Wi..-sld-
partyJno - ekonomicznej, ja- nacz. redaktor .. Nowin RZt'szowskich", lVIi chał \Vo!cz 
ka odbędzie się w POM Sa- _ 7;-ca ki!!,.. Wydz. Pron. KW, Jf'rzy Trajder - d y r. 
nok. dołoży wszelki-ch staran • O"'.K, Ja.n Z~m'ak _ sekrpta,rz KP Lesko, Jan Samo-
aby akcję żn i wno . omłoto- jf'dny _ ~f'krt'tar:r. KP Nisko, Franc;'Izt'k Grabowsld 
wą, pcdorywki, siew poplo- _ In!<ł.r. Wvdz. Pl'Qll. KW I Janina Rzep1!'owa prac. 
nów i jes' enne roboty w po- WoJ. O~,.. Szk,,1. Part. POdS1JmOW311.I a dyslwsji doko-
lu wykonać"! term:nle ~ bez nil' T 5pkl'et~- KW tow. A. ł,a.!Z'-'wic:l:. 
strct. Tym samym przyczyn i P'''''.'.mt Tt<'''lrlo uchwałe w cl'lu :lPl>":r~lfclellla da1 
my się do uzyskanIa więk - s ... j D1'!I~" ;" eowo-poJltycZnej wojewódzkiej organi'lf'a,-
szej wydajnekcl z; h~ktarą: .I. dl pat1yjnej . . 

, przed:erm;I!~,:"ego w.Yfo~a~-,,-;::...=-=-=_· ':'·:·:'-· :ii. lliiiIIllHiilllllmIHHiilt!lłmTUUUllj:l -====~::::::::::::::=:::;::::::-_ 
: . .. 0, 

Z 'rontu .bltWy·· ~rzriduią w dostawach 
O chleb zboża dla państwa 

Zespół PGR Zawada zakończył koszenie żyta 

o ten pokój walczymy. ~dzte
my słuchać opowiadań o nie
znanych kra.lach. o osiągnię
ciach innych młodych ludzi, 
bC:dziemy się wzbogaca6 Ich 
doświad.czeniaml, będziemy u
czyó się od nich wszystkiego, 
co ~może nam lepiej, mą
drzej. wydajniej pracowll~ dla 
zwYcięstwa pokoju i soejaliz-

V FesłiwaluMłodzieży" 

Zespół PGR Zawada w 
pow. dębickim zameldował " 
zakońCZEniu żytnich zmw. 
Na 116 ha pól wykonano już 
w Zespole podorywki, a na 
71 ha zasiano poplony. Do
brze spisują się też w iJni
wach robotnicy zespołów 

cu. Znacznie gorze>j jest ze 
żniwami w zespoła-ch Oleszy 
ce I Cieszan6w. W Oleszy
ca<:h wykoszono dotąd zalEd
wie 6 ha żyta, a w Cie
szanowie 50 ha. Zespo
łem, który pozo'stal w tyl~ 
z siewem pppl6nów jest Ze
spół PGR w Nehrybce. 

Małorolny chłop z Pobitna 
WLADYSŁA W PRZYBY
LO pierwszy w Rzeszowie do 
starczył zboże w ilości 171 
kg wywiązując się całkowi· 
de z dostaw. Również WA
LENTY MIĄSIK z Drabi
nianki. BALBINA MIĄSIK 
ze Staroniwy i IGNACY 
KRET zę Staromleścia, wy
konali w całości swe zooo
wiaz2nia . . 

mu. 

Ofiarujemy miodziety .Jałego 
świata naszą przyjaźń. Niech 
JI!, poniosą do swYohdom6w, 
nleoh będzie ona dla niej Je
szcze jednym bodźcem do wal
ki o 8OIldarnoś6 młodego ~
kolenia, o IJZCz~ticle wszystkich 
młodych, o pokojOWI! współ:ly
cie narodów i ~kojowe jutro 
ludzkości. 

(i) Pod tym hasłem, Spo 
łeczny KomitEt do Spraw 
Wypoczynku . Świątecznego 
przy WRZZ w Rze3zowie, 
organizuje w dniu 31 bm. 
1955 r. w Stałym Ośrod'ku 
Wypoczynku Swiątecznego 
w Czudcu, wypoczynek .dla 
świata pracy województwa 
rzeszowskiego. 

W !programie arty~tycz
nym WY8tąpi z tańcami lu 
dowymi zespół MlędzysZ'kol 
mgo Ośrodka Prac Poza 
lekcyjnych z Jaro!\ławia. · Dr) I 
tańca przygrywać będzie 
orkiestra te·go zespołu. 

. PGR w Ra<iymnie i Horyń-

Przodujący traktorzyści z POM i PGR 
TGdeusz Jędrych jest -przo I' w Lubzinie. w której prac u

dującym traktorzystą w je, utrzymała sztandar prze
POM Bircza. Za swoje osiąg chodni i miano przodującej 
nięcia został on . wybrany de w . Powiecie. 
legatem na Festiwal do War Nlezaw.le<lli pokładanych 
szawy. W POM Dębka trak- nadziel w akcji żniwnej trak 
torzysta Kazimierz Stacho- torzyśd i robotnicy z PGR 
wiczpracuje przy żniwach Przecław. Traktorzysta Jan 
od świtu do nocy: pragnie on Ządło wykonuje przeciętnie 
by &półdzielnia produkcyjna 150 proc. normy, a Stanisław 

Szymański 160 proc. Potra

KAZIM1'ERZ SZCZĘCH li 
gromady Chmielnik - pier
wszy w powiecie rzeszow
skim dostar~ył 195 kg zbo
ża już w dnfu 19 lipca br. 
do punktu skupu w Tyczy. 
nie. 

• • 

Nasz czyn przyspieszy budowę MDK w Rzeszowie 
flU oni przy tym razem z in
nymi traktorzystami zao
szczęclzić 2,148 kg paliWA f 

JAN MYSLIWIEC ! NIska 
odstawił w dniu 25 lipca br. 
97 kg zboża , apelując do 
wszystkich rolnik,ów gospo. 
darujących na terenie Niska, 
by PQsz1i za jego przykładem 
i do 16 sierpnIa br. wywią
zali się z dostaw na 1955 1'. 

Wojciech Luka 
Nisko 

Do ZMP-owców, młoDzieiy niezorgunizowuoel 
i hUlc.el'zy· ziemi rzeszowskiei 

Festiwalowe wspólza.wod
nictwo rzeszowskiej mlodzie 
ży przynioslo poważne rezul
taty produkcyjne, kulturalne, 
sportowe. Nie szczędziliście 
wysilku, by godnie powitać 
międzynarodowe święto mlo
dzieży. ' Wybraliście najlep
szych spośród siebie, którzy 
reprezentować będą na Fest! 
walu Was, Wasze myśli, chę· 

. ci, dążenia. W ostatnich 
dniach wielu % Was W1/stąpi 
lo z cenną inicjatywą zastą
pienia w czasie trwania Fes/.i 
walu tych kolegów, którzy 
będą w Warszawie . Współza· 
wodnictwo festiwalowe ni~ 
słabnie ani na chwilę. 

dzieżowego Domu Kultury tV 
Rzeszowie. 

Wzywamy wszystkich do 
wzmożonego czynu. Niech .fe 
stiwalowe dni przyspieszą bu 
dowęMDK! 

Niech w te dni chłopcy i 
dziewczęta, harcerki t harce
rze rozpoczną wzmożona 
zbiórkę zlomu, makulatury, 
flaszek, ' ziół, grzybów itp., a 
fundusz uzyskany ze sprze
daży przeznacza na budowę 
MDK. 
Młodzi. robotnicy, chlop;" 

uczniowie i i.nteligenci, har
cerze, sportowcy! 

Jest nas wszystkich ponad 
300 tysięcy młodych i sil-

Równie cenna jest inic;a- nych ... Jem każdy z; nas zbie 
tywa mlodzieży, by okres rze jedną flaszkę, będzie 300 
trwania Festiwalu był okre- . tysięcy flaszek, co da 300 tys. 
sem szczególnych starań i złotych. A zbierając po l kg 
wysiłków społeczeństwa na- zlomu, będzie 300 tys. kg z/o
szego wojew6dztwa w zbiór- mu - czyli 300 wagonów. Po 
ce funduszów na. bu.dowę Mlo . dobnie z.biera1lłc maku.laturę, , 

grzyby, zioła - da to nam ty 
siące zlotych. 

Niech w dniach Festiwalu 
zawolaniem naszym stanie 
się hasło: "Damy w tym okre 
8ie milion z/o tych na budowę 
Wojewódzkiego M!odzieżow_e- . 
go Domu Kultury im. A. Mic 
kiewicza". 

Wspólnym wysiłkiem zbu
dujemy nowy piękny gmach 
w Rzeszowie, gmach z którp._ 
go promieniować będzie ku~
tura, w którym wyrastać bę
dą nowe talentli s;JoMód mlo 
dZieży chłopskiej i robotni
czej naszego województwa. 

Stańmy wszyscy do tego 
szlachetnego czynu. Wysił
kiem wszystkich oudujemy 
nasz wspólny mlodzieżowy 
dom. 

Pre%tldium ZW ZMP 
Woj. Kom. Festiwalowa 

i Woj. KOtn. Budowli MDK 
to Rees2lOtDle 

smarów. . 

Surowy wyrok 
na winnych spowodowania tragicznego 

pożaru w Wielopolu Skrzyńslcim 
WARSZAWA (I'AP). Sąd Wo

jewód.zlld dJa m. et. Warsza·wy 
w lipcu br. rozpatrywał sprawę 

winnych SIpowodowa,nla tragicz
nego w l>kutkach pota,ru w Wie 
lopolu Skrzyfl.sk!m w ('Zasie w y 
ŚW'let1an!a ti~mu pl"ZerL kino 
o~j~we I w dniu 28. VII. 
19155 r. wy<1ał wyro·k ska!7.uJący. 

Kierownik kIna .J6tet 'Kozek 
onll: klnomecha<nd'k W ładyslaw 
Kozak .ntaza·nl zostal·' na k~ry I 
po 15 lat więzienia za be'tpo· 
ś~~·..!e SpowQoowa.n·le potani 

prze.z karygoooe na,ruszenJe o~ 
wią'Zków służbowych i obowlll-

(Ciąg dalsz.y na str. 8) 

Z ostatniej chwili 
Jak nas Inf(}:<muje Zarząd 

Wojewódzki ZMP wyjazd u
c2lt'stnlków na V Festiwal II 
naszego wcjew6drlwa nas'" 
pi w czterech koloejnych tur
nusach, a to: dziś tj. 30 bm., 
a następne 3, 8 i 12 sierpnia 
br. 
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PIERWSZY ROBOTNICZO-CHLOPSIlI RZĄD POL~1i1 

I>.zieriv ń'hi przem!l'via do roł~6til;ków z baLkonu palaeu Bru
mekteh - ol ·'. ·z iby T)j'IHc> owego Komit€tu Rewolucyjnego 
" Polski w :":ialymstoku. Obok - Marehlewski iKon. 

Jest taki rysunek' na :Oal 
konie patacu Brd,njc

· kich stoi uśmitch.nięty 
Julian Marchlewski, n 
obok, w kaszkl€CJe 'I'l11 

głowie, Feliks Kon. r ~;zEd ni 
mi, ze wzniE~ioną ~o gÓry 
ręką, przemawia do ZEbra
nych na dzierlziń,J\.j robotni
ków FEliks Dziel;Zyhski., Lu
dzie w skupieni';! słuchają je 
go słów. Dzie (7;yóski mówi 
o bu-dowie no (>,lego, wolnego 
od wyzysku 7,'1cia. 

· Ci. trzej ",-:y'Jitni rewolucjo
mŚCI, tak (i'Jbrze znani pol
skiej klasi,e robotDlczej oraz 
młodszy od nich Edward 
Próchni',<l;:, warszav.·ski me
talowi€;L:, -działacz SDKPiL i 
KPP ._ stanęli na czele Tym 
czaso:wego KomitEtu Rewolu 
c.yj n,q go Polski, pierwszegQ 
l'To/Nizorycznego rządu ro
kYLltniczo-chłopskiego na zie
miach polskich. Powstał on 
'w BiałymsteklI, 30 lIpca 1920 
r. w warunkach zwycięskiEj 
kontroeensywy Armii Czer
wonej przEciwko piłsudczy

kowskim wojskom, które na 
padł1 na młode państwo. ra
dideckie. 

PRAWDA OWYClI DNI 

Burżuazj a,·' ił ' iwła~zcża pro 
wicowe kierownictwo PPS, 
starała się za wszelką c€'nę 
sfałszować prawdę o Tym
czasowym Komitecie Rewo
lueyjnymPolski. Usiłowała 
Przedstawić jego powstanie 
jako próbę "nasadzenia ko
mll!l'lizmu ro&yjskimi bagne
tami". Usiłowała zniekształ
cić prawdę ograbimczej na
paści burżuazyjnej Polski na 
ZSRR. 

· Jak w rzeczy"Wjlstośei wy
glądała ta spra'wa? 

W latach 191'8 - 19 flo1la 
rewolucyjna kJgarnęła cały 
kraj. Za prz:'jlkłaclem ludu ro 
syjskiego' pl'ilscy robotnicy I 
chłopi tworzyli Rady Deleg!! 
tów - or/gana władzy rewo
lucyjnej.; vi fahry,kach, ko
paln4ac;.n, hutach - robotni
cy wJ.bi~rall Komitety. 

D"Jchod'lJilo do zbroin~'ch I 
wyi1il::roień przeciwko b~lrzua 

. zji. Przypomnijmy chociaż-
' . ... ' 

by walki w Zagłębiu Dąb
rowskim czy w powiecie tar 
nobrzeskim. Hasło .,Cała wła 
dza w ręce ludu roboczego!" 
- rozlEgalo się na ziemi pol
skiej. 
Burżuazj<: o.ga·l11ął strach. U

dato się jej jednak przetrW3~ 

ten okres I zdławić grotą.ce jej 
niebezpiec~eństwo. Dzięki l'Offio
ey pra.wlC()wyeh przywóEleów 
PPs burżua,~la uffiOonila sw. 
wład2ę. Partię komwnlstyczn. 
zapędzono w podziemie. RO!:bito 
Rady Delegatów. Maehm. terrc 
ru zaezęła dzialać nie ,orzej, jali: 
za cz8Jów caratu. Ale wyst.ple
nla ludu polskiego, wybuchaJ". 
ce to tu, to tam ~ mówiły, i.e 
rum rewolucyjny tyje. 
PiłSUdski, hemIlI kapitalil,ITl.u , 

militaryzmu IWIskiego. zdawat 
8011le sprawę, że nie zdlawl wrze 
nil tewolucyjr,ego, rak dlugtl 
Istnieć bę<:we Republika Rad. 
w~kazująca ludowi pracującemu 

drogę praWdziwego wyzwolenia. 
Toleż kiedy ~romotnym tl~ .. -
klem zakOl'1co:yły się dwie a.nty
rao·zlec.kle i.nterweoncje Imperia
lIstów anglo-am,rykańsk()~trA1'\~ 
cusklch, PlłsudS'kl ,.kwapUwle 
j)ocl:jlll~ę · z-..o_11 . powierzpne'9 
Il\u - P~ei: ~t~·hy, ,..,eralne itlo
carstw za cho'ct:ril ch, abY'ponow
nie Uderzyć n,a Kraj Jtad. Ma. 
rzył o tym, aby przywrócić na 
ziemiach Ukradny I Bialol'u81 pa_ 
noV" •. nle "klre.ewyeh królewill't", 
którzy mieli tam &woje majątki. 
Rząd radziecki nie cneiał 

wojny. W!~rny leninowskiej 
zasadzie, że każdy naród ma 
prawo do niepodłegłego by
tu, wytrwale dązył do uregu 
lowania swoich smsun·k6w z 
państw!:m polslcim,-zwTl!.cal 
~ię z po>!rojowymi propozyciii 
mi 22 grudnia 19111 r., l!. na
stępnie pona·wiał je 28 sty
cznia i 2 lutego 1§!lO r. AI~ 
Piłsudski chciaj wojny. "Ja 
im podyktuję pokój W Mos
kwie" oświadczył buń
czucznie. 

Tylko bankruetwHn mO.i!lll 
się !lkończvć awant.umicza 
wyprawa Piłsudslcieło. Ar
mia Czerw(')tHl nauczyła si" 
bić I pok()t1yw!!ć W~!!ów. 
GromillJc I'lłsudc~kowsklcl\ 
najeźdźców w~yla MIli 

na tereny pols·kie. niosąc na 
swyeh s~andarach hasło wul 
n05ci i pokoju. W odezwaeh 
I ulotkach rz~ rael.ziecki 
w!'kazywał, że gdy burżuazj A 
polska zostanie rozgromion/l 
naród I'ols'ki uz~ka moż
n05ć urządz&lia sobie zycia 
według swej własnej wolI. 
Ją·k wspominają naoc'Lna &wiad 

kowle owych dni, proletAriat pol 
.ł<Ii. witał swoieh Sl'juSUllk6w 
chleh~m I kwiatami. Zepchnięty 
w podziemie p!>lski ruch rfl'Wo· 
lucyjny zaczął 1IIW0botl.nle da:la
)ać na wY%'wolonych terenach. 
Ponownie rOoZwinęly d.zlalalność 

Kady Delegatów w Białymstoku, 
we wsia.eh &rul!Ilce, Mllejczyce: 
Mlelnlki t w Innycłl, kt6re mll
ły już u sabll bojowe tradycje. 
Ożywczy wiatr reWOlucji !po
lecmej ogami at coraz s-ze rsx e 
masy. Marzenia o Polsce wolne.j, 
rządzo'nej prz .. z lud, .nablerały 

realnego k$ztałtu. ProJetarlat 
pOlski mó~t stworzy~ włamy 

ośrodek. Zdolny do połot.enla pod 
wall·n wla"zy !uau. do WZffiO' 

h",·ia w~lkci o Pol!'ke rocjallstv
ruma. Pn}sey komun.lkl powalali 
w l!!i~łym$toku Tymo'l1lSowy Ko
mitel l'łewQlucy,iny PnIsk}, 

delegaci robotnik6w, a na 
wsi - rady gromadzkie". 

Ze wzruszeniem p~zeglą.damy 

dlZlś pożóJlkłe ju~, nieco postrzę· 

pione, • jll!<te wclllż 'wllte w 
swej treści deklaracje, odezwy. 
I'O'ZIkazy I komunl'katy, wydane 
przez Komitet Rewe>lucyJny. 
Przemawia z nich myśl partii. 
która, konsekwentnie wprowa
dzając w życie pl'zemla·ny demo
kratyczne, zmlenala do utrw!
lenia władzy robotników I chło

pów, do wyrwania .Pol .. ~ 'Z od
wiecznego zacl'lfall'ia. W krótkim 
okresie sprawowa-n-Ia władzy na 
niewielkim sklrawku ziem] pol
ńlej, pl'Zejęt,o na własność lu
du fabryki, skontlslcowa,no mA
jlltk.l e>hszal'nlcze, umorzono chin 
pom podatki I dlugl. Przy~tąplo 

no do uruchamla·nla zakładó'''' 

przemysłowych, do odl;>udowy li 
nil kolejowych. Zag'."arantewa
no wszystkim wolność wiary, 
myśli I 8umlenia. 

Komitet z najwi~kszym po 
święceniem kiEruje nowymi 
rewolucyjnymi organami wla 
dzy, które powstają w całej 
Białostocczyźnie. Powołuj e 
organ bezp:Eczeństwl' publi
omego - milicję. Ogłasza 
też ochotniczy zaciąg do Piu 

W WAT r'F n NOWĄ wszego Białostockiego Puł'ku 
POJ,sKĘ Robotniczego, który ma sta

nowić zaląŻEk rewolucyjnej 
Trudne zada.nia stanęły annii polskiej. Mus: onA _ 

przed Komitetem REwolUCYJ czytamy w odezwie "zlu,.,.)-
nym. Niełatwa to rZtCZ przy- wać rosyjskich braci I .ta-
stąpić do budowy nowego u- nąć sa.ma w obronie zdoby-
Itroju i to w warunkach czy rewolucyjnych przed 
ciężkich zmagań wojEnnych. wszystkimi, co na te aoby-
Zadania były tym trudniej- czl' zbrodniczą rękę podnio-
sze, ~e młOda, powstała za- są". 
ledwie w 1918 rakI,! z połą- Robotnicy i chłopi, czuią 
czenia SDKPiL, PPS-lewicy, si~ gospodarzami, rozumieją. 
Komunistyczna Partia Polski że pracują dła siebie. Oto pil 
(posząca jes~ze wówczas na ną sprawą była aprowizaci:; 
zwę KPRPi obciążona była miasta. Zboże Ifż.ało w pok0-
odzil'dziczonymi po swolcn sach. Koni nie było ż€by .i~ 
poprzednikach błędami, prze zwidć i dostarczyć do mły-
de wszysikim w kwe~ii nów. I wtedy to ludzie róż-
chłopskiej ; w kwestii naro- nych warstw społecznych po 
elowej. J.eq,na·kże mimo wid- stanowili na własnych pIe-
kich trudności, mimo wście- cach przenieść snopy. Sami 
kłej nacjonallstY'CZinej propa młócili, zaprz~gall ,~if1 do wo 
gandy polskiej burżuaz.ii, · . Yqw':' NiebaWEm 'pierwszF 
rząd rewolucyjny, zyskują~ tt'ansporŁy ' zboż~pocz«:ły np ;, 
robie poparcie Izerokich kół chodzić.do młyn6w. W ' jed-
lJl'Ołeczeństv.'a, zaczął wpro- nym z listów Dzierżyń~ki(l!!:(o 

·wa<lzae w życie postanowie-z tego okresu czytarny: "Za-
nia swego programu. A prog opatrzenie miasta w żywnoś:' 
ram KomitE,tU. za.warty w uS!prawnia się... od dnia 
Manifeście dopols,kiego lu- wczorajszego cenA chleba Spil 
du, był prog·ramE'm rewolu- dla o 50 proc." 
cyjnym. programem złama- Most kolejowy nad Na.rw1.~ hyt 
nia władzy burżUAzji I zbu- znl&zczony. Bez jego od,bLlclowy 
d.awa'l'lia ustroju sprawied!l- nie można było wZIIlOWić ruchu. 
wości społecznej. z pieśnią na ustach szly oq;dzia-
"N"t&ła godzina wyzwole- ly rohotnl·me z {libry\< na wy-

nia - głosił Manifest. - soki brzeg rzek11. Towarzyszyly 
Lud roboczy W Polsce, wy- Im ~oblety. Pracowano I na' trzy 
swolony spod Jarzma ka.pita- zmiany. W MCy ~ p'·?y świetle 
listów. obszarników, !ldzier- pochodnI. M0!t stana! w zdu-
ców I WYzYskiwaczy, we miewająco ~zybk,m c?a."je. A 
wlasne dlonie bierze swój iłe~ wykazano pośwlę{'en,a w 
1011", walce z grof.ba epidemiI, ile pa-

"Fabryki I kopalnie - gło- Bji w przygot()w8nlil~h do no· 
lił dalej Ma.nifecst - należy ",ego roku szkolnego. "Pl'awdzl 
wyd~ć kapitalistom .•. Pne- wą IWItysfakcje ~ p; •• I Mar-
ehodzĄ one na własność na· chlewski ~ os,prawiB .,bEerW{)Wa-
rodu I Ul"IIĄd łeh obejmu.ią. nie zapalu,rgodno~cl. ~prawnn-
Komitf!ty Robotnicze. Fol- Śel I ~ergi!, z którą r<>bot1'cy 
warki I lallY r6wnleł pM:e- kirzątal\ ~\e kolo tej oncy'" 
.,tlOdZl\- na wla",noś~ narodu. Komitet uczył prold?" ;;.ł t, 
Ziemia. włości!!n l'racu.Ją.cycb cale spQlfczeństwo, jak '18-

pozostaJe nlebklllmt. W leż" rządzić. uczył !i(ospr-Iqr-
młaakch wład~ obejmują skiego S'tosunku dE' mi e nia 

narodowego. Jakie wymow
ne jEst jedno z ~a;t'ządzeń: 
"Dworów nie burzYĆ. przy
dadz, się. Jdeli ml\.cie mie
szkanie liche I ciasne. to 
wezeIe na mieszka.lJłe dła 
siebie częś6 dworu, oficyny I 
Inne zabudowania. A gdy hę 
dzie można, to zarn ur~
dzajele we dwo"e szkołę, 
szpital, mirjscena zebr&łl\a 
wsp6Ine... Książki I obrazy 
szanować... Jdll dotąd by
ł~ dla panów, to niechaj te
ra.z Jłęd.ą dla WIIZyst.killh". 

W ciągłej trosce o najpil
niejsze sprawy Komitet nie 
tracił z oezu pers.pektyw 
swej walid. Otwierał Pola
kom oczy na ll'ntynarooowij 
działalność rodzimp.j burżu
azji. Wskazywał lm na pod
stawowe zadanie, jakim jEst 
walka o obalenie władzy 
burżuazji w całym krajU. 
Młody rząd i mloda KPP 

nie mo~ły ~ię ust.rzec przed 
błedamL Np. nie ro2Jdano 
chłopom skonfiskOWAnej zie
mi obszarniczej. Ale to, Cf) 

dokonane rost"ło w ta'k krot 
kim cZll~ie świarlczvło, jak 
wielf' może zdr;~lać lu<'l pn
cującv . ~dv biErze władzE'; 
we ,,'lp ".,.f> rece. 

WŁAD.ZA N A Zł\ WSZE 
NASZA 

Wiara w zwyci~two rewo
lucji 'rosła z dniEm każdym 
na eałej ziuni polskIej, Kla
III robotnicza Warszawy z 
niecieropliwośc~ cz~kała nI!. 
przybycie rewolucyjnej wła
dzy. Burżuazja, ogarnięt;; 
strachEm przed ,utrs.tąSWE
go panowaniA, wp"dła we 
wściekłość,' Cala - l'eakcyj-nCl 
prasa, przy sZCZEgólnym jaz
gocie prasy pozostaj.ącej na 
usługach prawicy PPS, roz.
poczęła nagonkę na rząd re
wolucyjny. NiE wzdragano 
się przed najnikczEmniejszy
mi OSzczHstwami, opisywa
no rzekome "krwawe orgie" 
bIałostockich ··komunistów ... 

. ·Jakże sJ;arakt.i:l ys1YCzny 
szczegół p~tI\ajl' Marchlew
ski: .. Wpadł nam w ręce eg
zempla" "DwugrołlZówki", 
w której d.onoszono, 'że zOsta
ł! rozatnelanl radni mi8~ta., 
lek;l.rz~- S.I,maszkD ł Gl;,,
aki. MOłfłem sprawić sobil' 

Nasi delegaci 
Młodzieżowa zalol.. WSK Mie

lec wybrala spośrÓd slebie .lako 
delegata na światowy Festiw.aI w 
Wa·rszawle znaną calej ułodze 
ze .wej pacy zawodowej i spo
łecznej Stanisławę .Prub~glec. 
Pra.;:uje ona na stanowisku 
technika planowania, ale praca 
zawodowa nie przeszkadza jej 
w pełnieniU funkcji przewodni
czącej koła ZMP i Rady Kobiet. 
z kUli J'(!h w 'pełnl wywl!lzuje 
oię. Wybrano -jl\ J$ogłośnll!!. 
poni~wa:ż w",ys~y wied,z"..że 
StAniEtawa Przebieglec I na Fes
tlw~lu łodnle będ<zie reJir~en
towae m/odzlei zakładu. 

• • • 
.." Kielnarowej pow. Rzeszów 

czlonkowie kiUa ZMP wybrali na 
uezestn.lk6w ·na Festiw,,1 3 n,j
aktywniejszych spośród ei"ble 
członków. Są nimi: J6uf Te· 

latysfakcję i powinszowaĄ·P. 
Siemaszce, który pracował \W 
Wydziale Ochrony ZdrowU\' 
te będzie snać żył długo, skOl 
ro 1'0 fama uśmierciła; p. 
Głińsk1emu też włos z głowy 
nie spadł". 

Krótko, bo kilkA zaledw11t 
tygodni, trwa! tm pierwszy 

. w dziejach okres bud(')wy 
f1,1'l'ldamentów nowego, wol
nego życia. Zjednoczo'ne siły 
Iron trrewolucj i spowodowaly 
powstrzymanie wyzwoleń
czego pochodu Armii Czer. 
wooej. PolSka znowu znala
ua się niepodzielnde wrę· 
kach burżuazji i obszarni. 
ctwa. Uczyn!ly one z ojqy
:m1Y ponure siedlisko terro
ru, wyzysku i nędzy. Dopro
wadziły kraj do tragicznych 
dni września. 

W latach międzywojen
nych wspom'l'lienia o pierw
szym rządzie rewolucyjnym 
krzepiły szeregi klasy ro'bot~ 
niczej. W Białostocczyźnie 
krążyły legwdy o bohate'r,
skich czynach rEwolucjoni ... · 
stów 1920 r... Owe piękne 
dni były i są dla na$~ego na
rodu świadEctwem, że woL
ność ludu polSkiego jEst nie
rozerwalnie zwiaz;ma 'lI zwy 
cięstwem idei marksizmu-le~ 
nin izmu, z bratErską przy
jażnią wielkiego Kraju Rad. 
Tę historyczną pr:;t\>rdę po_ 
twieroził rok 1944. Zwycię
stwo ZSRR nad faszyzmEm 
stworzyło warunki 00 ujęcia 
przez lud pols'ki władzy, Tym 
razem już na zawsze. 

"To, o co walczyliśmy w 
19.20 roku, dziś stało się cia
łem" - po\\) edział ," rozmo 
wie z nami tow. Grzegorz; 
Sj€ukiewicz, jEd&l z byłych 
członków rEwolucyine! wła
dzy w Krynkach. Nal'ód pol
ski z pirtyzmem przechowu
je sztandar, któu białostoc
ka klasa robotn;rza wr<?czy
JlI w owym czasie Ęomiteto~ 
·wj na wicHdm wiecu prze!! 
palacfm Br~nicklch. Teu 

- 8zt3~r jest s:vmbo);'m wię
zi nasze'! rCW{llucyjnej prze
szłości I teraźniejszoścI. Przy 
pomIna nam. że na·sz;vm D9-
czt'lnym zaila.nfem jest wal
ka f) t.rY'!mf Idei socjaliZt1llJ 
I )lnko.lu, 

BRONISł,A W TROŃSKI 

na Festiwalu 
r"."klewlcz, Anna Huterek t 
Stefania Słowik. S"rs, pracą naj
więcej przyczynili się dQ coraz; 
żywszej działalności koła ZMP. 

* * * 
Mlodzież Zmigrodu NowegO 

!,ow. Jasło wysyła na Festiwal 
- Stanlslawa PrzyhylowskJe,o, 
B. Muslalowic~, St. Barasia J 
Jana Stopę. Jednocześnie dla 
uczc~enla Feslwalupostanowfo
no m. In. przepracowa~ 100 ro. 
bOe'l:o-godzin przy żniwach w 
.póld~ielni produkcyjnej w My~ 
tarce, Zdobyć 30 odzna<kc festlwa._ 
lewych. uporządkować boisko 
Itportowe Itp. Podjęto takte kil
kA zobowiązań ,indywidualnych, 
z których na szczególną uwęgę 

. l!:Bsługuje zQbowiązRnle Przyby
klwskle«o. Wywiąźe się on cal-
)cowicle do dnia 10 sierpnia or, 
z dostaw ZbÓż a dla pai1sh'la. 

~~~~~'~· ,~· ~~~~~~~~~~~~~~~~C~;~C!. ~~~2~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~====~:=====~~~~~~=-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Celem uprawy kukurydz)", 
jako rośliny paszowej, je;t 
przede wszystkim uzyskanie 
kiszonki, stanowiącej wyso
kowartościowe poż:vwienie 
dla bydl;; i trzedy. Kiszon
kę tę sporzadza się o~obno 
z kaczanów i osobno z l:ści 
i łodug. Dzięki temu, iż ku
kurydza zawiera cukier, na-

c leży ona do roś!'n, które za
kiszają się bardzo łatwo, 
przy czym przechowywanie 
tej kIszonki nie nL1~tręcza 
większych' trudności. Trzeba 
tylko, aby k2żd~' gospodarz, 
uprawiając" kukurydzę, za
troszczył· się w porę o przy
gctoYianie odpo wiednich 
zbiorników na kiszQnki. 

OBLICZANIE OBJĘ'lOSCI 

ZBIORNIKA 

Praktyka wykazała, że ma 
~e zbiorniki są wygodniejsze 
I, że lepiej wybudować parę 
małych, nit jeden wl~k!lZY. 
F'r;:ed rowccz!,:ciern budowy 
należy się zastanowić, jakiej 
wjelkości 'Jbiornikl besdą po
trzebne w gospodarstwie. A"7 karmić lQQ~nk_ lu'ow, 

O· zbiornikach -do kiszenia kukurydzy 
przez całą zimę, dając jej po 
20--25 kg dziennie, potrz~b;t 
40-50 q kiszonki. Na taką 
Ilość wystarczy zbiornik l) 

objętości 5-6 m sześc., w 
którympomleśei I!l~ prze
ciętny plon zielonej masy ~u 
kurydzy z 10 nów. 

Objętoje złllqrnijl., ekl'IIlll!!go 
(cyljndryc.znelltl · ebll" • .,.y w 
ten sP9liÓb: 'rel..nleę IIlb~\lm~. 
po4Jł.OJhlłY II'IfI kwa4ralll (tml 0 -

ży.my przez iiebl, , P8JU't3t Jl!!.no 
*y~y p~ 1/<:hIJkojt zbill.ł'IIłll:a, 

a omteemy wYftIk llJ11!riYmY 
Jeszcze przez SI •. Np. Kdy "-blor· 
nik ma 'rednleę ! m, !!:łęlHtkość 

3 m, to objęto't Jego łH:4z1e wy· 
nMlt: 
IX2XSXI,c _ • mi 

Objętość zbiornika w formie 
row6w () sko~~yel! ścianaell oli 
C1Ia al. 'aua.j. azem .. t JeWU 
w ,6ru d~y .. ,,";8~1 
rowu Iła dnlr!. swp.~ ~.Umy 
przM 2. • ~ .-h'mY 
,n .. lł"bekeU ...- I .. ..u 
rowu. 
~.u.",_"""",t 

MWII r6wlla .l~ I m. dolna 'IB' 
rokość ~ 1 m, gl~boJ;oś~ rowu 
- 2 m, długoŚĆ rowu - ł m, to 
objętośe zbiornika będzie wy· 
n(lal~: 

2 + 
~~%~.-X 2 X 4 ~ 12 m~ 

WYBOK MIEJSCA iPOD 
ZBIORNIK 

Pód zbiornik nąlc~y wy~ 
brać m:e.isce zacienione, 0-

.łt)nj~te od wiatrów i desz' 
ezu, ' w pew~ym oddalen!:1 
od inojown1. Dobrze jest stn 
wiaćzbierl'lik pod stodcłą 
lub szopą· Opierając go o 
ścial'W lmdynku, łatwo jest 
przedłu~ć dach, który bę
dzie ochraniał zbiornik. Do 
:z:pklrnika nie może sil: PJ"ze
dostawać woda deszczewa z 
powierzchnI. ani woda iNP 
towa od spodu. 

Z810RJIIII' GJ.,INOBITY 

"lo zbudowany I konserwo
wany, może przetrwać ' niil~ 
wet k:lkanaście lat. Zbiornik 
glinobity należy budować na 
takim gruncie. gdzie ziemia 
po<lczas kopania do/u ni~ 
obSłlpuje się i gdzie udaje 
się formować ściany możli
w.ie pionowo, a więc przede 
wszystkim na ziemiacb 11;
niastych, a przynajmniej 
zwięzłych. Można tam budo
wać zirówno zbiornIki o~ą 
gl e, jak i w p.ostacI rowu. 
Zbiornik nie powinien być 
głębszy, ni~ na 2,5 m. ponie
waż z glębpkiegD dolu trud
no jest wyjmować ~i$zonki. 
Równ:eż zbyt szerokie zbior 
niki I zbyt długie nie są 
wygodnI'!. Jeżeli budl,!jemy 
zbiornik w postaci rowu, to 
zamiast .iednego długiego, le 
piej jest wykopl!ć parę ~rót 
szych. 

Pe wykopaniu dołu .d.ny 
ZbiornIk" ,lInobi' . fa należy wy
prowadzić poftad po~lom Jl'1IJItn 
w postul w.lu - k~ł)ll~rza, ~ 

wYSO~o.ść (lkClłO 1 .. WYJ'J!I«I. 

nil B dolu głl,,~ !'pur.bła się I'l 
tarianA! sł"lttą. układa na9kólo 
dału wa..otwaml I mocno Ubija 
w taki sposóh, aby wal stano· 
wił prz.edluten~e .e~ Dopiero 
potem pr,;yst'a\uJe fię do wypra.
wy 'elan, dna .. raz walu zaprawa 
g\.inOWt. POIIJI","ucenlu uprawy 
kr .. pl się ją wodą I tak dlll~o 
wYł,ad.n, pókI nleetrz:vma się 

Jdn"Huj, ,ladkle! ulań:v. G!ly 
110 II płYwIe J ~ 4 ty I!'f)dnl ścIa.

ny zhłornlka d"staUunf •. okrzep 
ną, 'dobrze jest wysmarował Je 
mlekiem. wapiennym.. 1J1Idowę 

~1Oł'ftlka giln"bltege nałety u
koil.,zye Je'BCh! latem.. Musi "n 
b(lwlem sel1n"to IIkoło ~ tygodni; 
do"łe.., w6wczll.5 mlńe '"'~ 04-
dany de oytku. 

ZBIOR.NIKI .".. DOLT ZIEMNI!: 

Tam, gdzie ziemia jest lżej 
I!~ i obsypllje sic, a nje ma 
w J)Oi?litu iliny - buduje~ 
my ~lomij[j inneg() rooza' 
ju. K9ptemy rów IZe"~ u 
g6ry,wUsZY u doł1J.. ejcia
naea .~ycl!. $eiany mu-

"" ... " ~ Qt>śne, 

im l7.€jszy jest grunt, a więc 
gdz:e ziemia więcej się ob
sypuje. 

Wobec tego .jEdnak, że każ 
dy zbiorn'k musi być szczel
ny, naleźy dno i ściany dolu 
wyk żyć debrze wYlJaloną ce 
głą kładz'oną na tłustej gli
nie. Na jeden metr kwadra· 
towy śc;an i dna dołu po
trzeba okolo 20 c€~el. Ce
głf1 można również zastąt;lić 
kamieniem. Jeśli brak ceg:eł 
1 kamieni - dno i śc, an:;' do 
łu można wyłożyć matami 
słomianymi, a nawet zwykłą, 
długą, prost.ą słemą. 

Prze<! rozpoczęc:em bude
wy zbiorników spcsc bem go 
spodarczYm dobrze jest pc
radz'ć się kogoś z pracowm, 
ków służby relnej. Jego ra
dy i wskazówki pomogą, nie 
wątpliwie, ~budować: zbior
nik w najracjonalniej,.~zy spc 
sób. ltolnicy mogą r6wn'eż 
znaleźć tak,ie wskazowki w 
broszurkilch: "Budowa zbior 
n.lków do zakis:z;anl.a puz" 
Z. Kortrada oraz "Kiszonki" 
1. KOJ9wcI!I. 

B. B. 
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O POKÓl I PRZYJAŹŃ 
O PRAWA MlODZIEŻY I SICI~SUWE 

Komuż lilie jest znany ten 
znaczek? Na tle globu ziem
skie'go widniej ące trzy głowy 
- biała, żółta i c.1:arna, oto
czone dumnym .bojo'wym 
hasłem: "Młodzieży I Łącz 
się w wake o trwały pokój". 
Znaczek: ten emble ma,t 
Swiarowej Federacji Mło
dtzieży Demokra,tycznej, zo
baczyć m()żna w świetlicy 
polSkiej faibryQti i w chiń-
8kiej s:zJkole, w gazecie mło
dzieżowej wydawanej w 
Ekwado,rze i na branspa,ren
tach Illiesionych przm mło
dych Włochów, w podbiegu
nowych okoUcach Norwegii 
1 !pod gorącym słońcem Afry 
ki. Noszą go w klapach u
brań ucznliowie, sbudenci, 
młodzi robotni cy, przyp inają 
go do sukienek i bluzek 
dziewczęta. Znak Federacji 

to sym'boil młodzieży, 
zrzeszonej w jej szeregach 
be,; względu na kolo'r skóry, 
Il'larodowość, poglądy poli
,tyozne i wierzenia religijne, 
ożywionej wielką ideą walki 
o pokój i wspótpracę między 
naQ'odami, o postęp. · 

* * • 
, Na po'tężną . orga,riiz2cję 
wyI1'osłaŚFMD, sJrupiaj:;ca 
dEś ponad 85 milIonów ID.ło
dych ludlli ź ' 94 krajów:' Ma 
ona za sobą piękną historię. 
KiMy stoimy w obliczu V 
Świato,we'go Festiwalu Mło
dzieży i Studentów, którego 
organizatorem jest ŚFMD, 
warto choć w skrócie przy
pommec mJowe kamienie 
jej drogi. 
Narodziła się ŚFMD tuż po 

ostatniej wojnie, po klęsce 
fasi~yzmu, Powstała z dążeń, 
i pragnień młodz ieży, aby 
jl\lż nigdy więcej nie . byłO 
wojny, aby za triumfowały 
na świec ie pa'kój i demokra
cja, międzynarodowe brater
stwo i przyj2żń. Na konfe
rencji w Londynie w 1945 
rolm mło dzież wszystkich 
zakątków św : ata postanowi
ła swym pragnieniom dać 
wyraz organ izacy jny. Uchwa 
10.00 statut ŚFMD i sformu
łowano c€1e i zadania Fede
racji, u których podstaw le
gły: walka opok6j I demo
krację, walka o ,prawo mlo
dego ,pokolenia i jego współ
pracę wę wszystkich dzie
dzinach życia. o enlesienie 
wszelkjch ograniczeń, wyni-

. ikających z różnicy płci , wy
kształcenia, rasy, poglądów 
politycznych i religii. 
Potężnym echem rozeszła 

się złoż:ona przez delegatów 
na konfe,rencji londyńskiej 
przysięga nieustannej, kon-

! 
sekwentnej wallct o sprawy 
młodego pokolenia, aż do 
chwili "gdy wybudujemy 

]UTRO 

taki świat, o jakim śniliśmy, 
o jaki walczyliśmy". 

Tak, w pamiętnym 1945 
roku, mogło się wydawać, że 
rychły już c.~as, kiędy od
wieczne marzenia młodzieży 
stall'lą się rzec·zywis bością. 
Jakże jednak szybko w wie
lu krajach kapitałistycznych 
prysły te złudzenia! Młody 
Amerykanin, Francuz, Włoch 
już wkr6tce po zakończeniu 
II wod,ny stać się miał świad 
kiem rozpoczęcia nowego 
wyścigl\l zbrojeń, nowej faI! 
propagandy wojny i niena
wiści, pOoHtyikl dylJQtatu i ko
lon iali2Jl111\l , j aikże ' licznych 
faktów naruszarua podsta
wowych praw człowieka. 
Musiało !rię to . odbić na sy
tuacji mlodzieży tych kra
jów, jak w ogóle wszystkich 
kTajów kapitald5tycznych l 
kolonialnych. 
Młodzież nie może j nie 

chce godzić się na taki los. 
Wie bowiem, jak żyją jej 
rówieśnicy. jej przyjaciele w 
krajach, które raz na e!)WSlle 
wyzwo.Jiły się z jarzma Im
perializ.mu i wojny, . nędzy l 
poniewierki. W swojej orga
lli~ą~H .. 77' , ŚfMP: = , demo-

. kraotyczna młodziei , szukała 
. więc · ..... i znalazła ' ..,... obroń
cęswoich . interes6w, w jej 
szeregach postanowiła doma 
gać się na'leinych ' jej slus.,;
nie praw, wa:Jczyć . o pokój. 

W ciągu 10 lat swego !.st
nienia ŚFMD ' wykazała, że 
nie zawiodła pokładanych w 
niej nadziei. Któż zliczy, ile 
I jakie to akcje podjęła 
ŚFMD, jakie przeprowadziła 
kampanie w obronie praw 
młodego pokolenia! 

Oto latem 1947 r. Rada 
SFMD uchw!łliła Kartę Praw 
Młodzieży. Oto w Warszawie 
w sierpniu 1948 r, na Mię
dzynarodowej Konferenci! 
Młodzieży Pracującej rozległ 
się potężny głos SFMD, wzy 
wający młodzież pracującą 

. do jedności w walce opokOj, 
o prawo do pracy i do kształ 
cenia zawodowego, o wPro
wadzenie ustawodawstwa 
społecznego i prawo do kul
tury młodzieży robotniczej. 
W Wiedniu, z inicjatywy 
ŚFMD, odbyło się w grudniU 
1954 r , spotkanie młodzieży 
Wiejskiej, która uchwaliła 
Eiwoj.ą Swistową Kartę Pod
stawowych Ządań. 
Światowa FederaCja Mło

dzieży Demokratycznej wy
stępowała niejednokrotnie 

. na konferencjach międzyna
rodowych; jej reprezentanci 
wielokrotnie przedstawiali 
sprawy młodzieży ONZ I po
szczególnym jej instytucjom. 
Tak np. w marcu 1949 r, 
SFMD przekazała Radzie 

Społeczno-Ekonomlc-me1 me 
morandum w sprawie żądań 
młodzieży pracuj~ej. 

SFMD udzielała I udziela 
poparcia młodzieży krajów 
koloniaInych I zależnych w 
jej walce o wolność i niepod 
ległość, o wyzwolenie z kaj
dan wyzysku i ucisku kolo
nialnego. Któż nie słyszał, 
jak za przykładem młodzieży 
wolnych Chin zwycięską wal 
kę o wyzwolenie narodowe 
toczyła młodzież koreańska 
1 wietnamska. Jak wznosi 
coraz wyżej sztandar walki 
o niezawisłość swojej ojczy
zny młodzież MalajÓW i Fili- . 
pin, Iraku i Iranu, Maroka i 
Tunisu, Kamerunu i Senega
lu. A siły do kontynuowania 
tej walki znajduje ona w so
lidarności z postępową mło
dzieżą metr<)folii; z całą de
mokratyczną młodzieżą śwla 
ta, skupioną w SFMD. Zorga 
nizowanle Międzynarodowej 
Komisji Przyjaźni 1 Pomocy 
dla młodzieży Azji Połudnlo 
wo-Wschodniej, Kongres Mło 
dzieży i Studentów Ameryki 
Łacińskiej, ustanowienie Mię 
dzynarodowego Dnia Walki 
Przeciwko Kolonializmowi, 
wysundęta na ostatnim po
siedzeniu Rady · SFMD w Pe 
kinie propozycja utworzenia 
II funduszu dla rozwijania 
międzynarodowej solidarno
ści '- oto kilka tylko kart 
zapisanych przez SFMD w 
ks : ędze walki oprawa mło
dzieży kolonii l krajów zal~ 
nych. . 

A czyż można nie wspom
nieć o rozIic=ych bohater· 
skfch wystąpieniach solidar
nościowych samej młodzie
ży? Komuż z nas nie jest bU 
skle Imię maQ'ynarza francu
skJiego Helll1i. Ma,rtin, skaza
nego na 5 lat więzienia za 
to, że miał odwagę wystę·po
wać przecl'wko "brudnej woj 
nie" w Wietnamie? Któż nie 
słyszał o holenderskim mon
terze Plecie van staverenie, 
·który, ubr(\'lly w mundur żoł 
nierski nie dał si~ zmusić do 
strzelania przeciw swym in
donezyjskim braciom - za 
cenę choćby długoletniego 
więzienia? Dziesiątki i setki 
podobnych przykładów głę
bokiego internacjonallzmu 
młodzdeży zawiera historia 
ostatnich lat. 

Walka o pokój. Sprawa ta 
jakże nierozerwalnie łączy 
się ze wszystkimi celami i 
zadaniami, które . przyświeca 
ją SFMD. Jest jej celem na
czelnym. Nie można zdoby· 
wać praw bez zachowania i 
utrwalenia pokoju - fakt 
ten dla młodzieży jest tak 
samo jasny, jak to, że bez 
słońca nie może być życia. 
Walczy więc młodzież zrze
szona w SFMD o bo słońce 
świata, o pokój - 'na każ
dym kroku, przy każdej oka
zji. Jej apele przeciw wojnIe, 
o pokÓj m:ędzy narodami 
rozlegały się na wszystkich 
organizowalllych przez SFMD 
konferEncjach, wiecach I ma 
sówkach. Wyrażając wolę mi 
lionów młodych, Federacja 
skierowała na III sesię Zgro 
madzenia Ogólnego NZ me
morandum żąda ,iące zakazu 
broni atomowej, ogranicze 
nia sił zbrojnych pfęc : u wlel 
kich mocarstw oraz wzmoc
,nienla współpracy między na 
rodami. Młodzież brała ak
tywny udział we wszystkich 
kampaniach in ic.iQw~nych 
przez Sw:atową Radę Pokow 

ju, w zbieraniu podpisów 

poc1 Apelem 5ztClkt1clmsklm 
a obecnie pod Apelem Wie
deńskim. 
Niezaprzeczalny jest udzial 
młodzieży w kampanii na 
rzecz 'regulowan ia spornych 
problemów międzynarodo
wych w drodze rokowań. 
Rośnie coraz bardziej au

torytet ŚFMD. Coraz to now 
we orga!1izacje, coraz więcej 
młodzieży zgłasza swój ak
ces do SFMD, coraz nowe or 
ga'l'lizacje młodzieży podej-
mują wspólne akcje z 
SFMD. Wyrazem rosną-
cej jedności młodzieży był 
m . in. Zlot Młodzieży Bry
tyjskiej (w maju 1954 r.), 
w którym wzięło udział 1400 
chłopców i dz:ewcząt. repre
zentujących 600 tys. młodzie 
ży zrzeszonej w najorzerói:
niej szych organizacjach 

Manifestowali swą jedność 
delegaci na Światowym ,Kon 
gresie Młodzieży w 1953 ro
ku w BukarelJzcle. Byli tam 
katolicy i protestanci, mu
zułmanie i prawosławni. By
li mIedzi komuniści i socja
liści, radykałowie, chrześcijań I 
scy demokraci i liberałowie, 
kfórzy, różniąc się zasadni
czo w swoich poglądach, 
znajdowali przecież wspólny 
~ęzyk vi sprawie naj ważniej· 
szej - w sprawie pokoju. 

Manifestowała swą jed
ność w walce o pokój mło-
dzież w czasie Festiwalów -
w Pradze I Budapeszcie, Bu
kareszcie i Berlinie. Manife
stować ją będzie i teraz -
podczas Festiwalu warszaw
Bkiego. 

Bowiem młodziefy na ea
łej kuli ziemskiej ' drog! jest 
pokój, drogie i bliskie są ide 
ały, które wy;p~sała na swym 
sztandarze SFMD: "Przez Je
dność do pokoju", ,;Przez 'po
kój do szczęścia!", "Naprzód 
młodzieży świa,ta. do walki 
o pokój,o przyjaźń, o szcz~
śliwą przyszłość!". 

, " o' '·,· .', "" " ~ .. " , . , 

~. Pod dumnym znakiem . 
SFMD,. pod ;' szczytilyi)ii jej ' 
hasłami wraz ' z ca.łą młodzie 
żą kroczy ramję w ramię 
równiei młodzleż polska. 
Młodzież, która nie wie, co 
to bez.robocie, nędża, ucisk, 
która pracą swą - niełatwą 
nieraz - budu.le lepszą przy 
szłość dla slEbie ' i tych, co , 
po niej przyjdą, a zarazem o 
lepsze jutro wszystkich mło
dych na świecie. Młodzież na 
sza rozumie bowiem coraz le
piej, że jej codz.it:nna praca 
w:ąże sie nierozerwalnie z 
walką francuskich dokerów, 
i hiszpańskich bojowników o 
wolność. z walką ludów Al
gem i Malajów, z pracą ra
dzieckich metalowców i al
bańskich pasterzy. 
Młodzież POlsl!;a, przepolo

na gorącym pragnieniem 
współpracy I zael e;,.~nia 
więzów przyjaźni z c:(!!Ó-'l '1110 

dzieżą świata, z zapałem 
przygotowuje się do war
szawskiego Festiwalu - wleI 
kiej manHesl.acj i pokoju i 
braterstwa młodziE'ży, rados 
nego św'ęta przyjabi i wza 
jemnegQ poznania. Z serdecz 
nością i gościnnością właści
wa Polakom wita młodz'leż 
poiska w swei · bohaterskiej 
stolicy - Warszawie dele-- .. 
gatów na Festiwal. Z dumą 
gospodarzy idzie na spotka
Illfe świeta młodych i święta 
dziesięciolecia 'lOO-millono
wej organizacll młodzie~ 
świata - SF'MD. 

K. D. 

SI 
, 

Tadeusz Kubiak 

GDY PRZYJEDZIESZ PRZYJACIELU 
Gdy przyjedziełlzprzyjacielu, z daleka, 
Gdy spotkamy się wieczorem nad Wisłą 
Mazowiecka niech zaszumi nam rzeka 
I warszawskie niechaj gwiazdy zabłysną, 

Tyś przyjechał tutaj do nas z oddali, 
Ale cóż to dla przyjaźni ta przestrzeń. 
Ja powitam cię naręczem tych kalin, 
Które kwitną na twój widok piękniejsze. 

Przyjacielu, przyjacielu, 
Ty zapukaj w moje drzwi. 
Wśród warszawskich gwiazd tych :wielu 
Twoja też nad Wisłą lśni. 

Bo to dwie są gwiazdy - popatrz, 
Ale jeden jest ich blask. 
Można nieść tę gWiazdę w oczach 
Przez niejedno z pięknych miast. 

Gdy przyjedziesz, przyjacielu, tu do nas, 
Stara wierzba cię powita przy drodze. 
Biała brz~a ponad rzeką schylona 
I te malwy pod oknami w ogrodzie. 

G'dy ulicą pójdziesz w darrozśplewan~ 
I Kolumnę Zygmuntowską zobaczysz, 
To polubisz moje miasto tak salPo, 
Jak ja kocham je i ru.e mów -inaczej. 

Przyjacielu, przyjacielu, 
Ty zapukaj w moje drzwi. 
Wśród warszawskich gwiazd . tych . włeiu. 
Twoja też nad Wisłą lśni. 

Bo to dwie SlI gwiazdy - popatrr. 
Ale jeden- jest ich blask. 
Można nieść tę gwiazdę w oczach 
PrZez niejedno z pięknych miast. 

Sp,otkająsię na Festiwala 
O zespole a.rtystycznym z TwierdZY pisaliśmy kJJkakro ... 

nie w naszej gazecie. Zesp6t ten Jak każdy Inny miał . 1I~1ł 
Je sukcesy I kry.zysy. W takich wypadkach tądaJ pomO!:J' 

. od wladz powiatowych l Wojew6dzklch I ' pomoc ' tę otrŻyjnyw 
wał. Młodzież w zespole · pracuje bardzo chętnIe od 1953"ro
ku. Z początku 'pod kierOWnictwem kierownika · Domu ', Kul
tury ob. Stefana Kłusowicza. Odbywa pr6by, ćwiczy. ' ze.. 
sp6ł bierze udzIał w eUmlnacjach powiatowYCh z dutym pDo 
wodzeniem, wreszcie już pod fachową opieką dyrektora ,Żk'o

ty muzycznej ob. CzapU t ob. Truchanowlcz zajmule ' I 
miejsce w ellmlnacjach wOjew6dzlclch I III w ellmlna.ejuh 
centralnych. To kr6tka telegraflC0lla hlstorl.a. Sukcesy za
chęcHy ,mlodzlri ·do dalS'leJ wytrwałej pracy, Dowodem te~ 
byly liczne występy, kt6rp. wszystkim się podobAły. 

Za osiągnięcia I wytrwałą pracę regionalny zespół 11 
. Twierdzy został · odmaczony złGtym KrzyteDl . Zasługi I wy

Jt'ohal na V SWlatowy Festiwal l\%Iolklety ~ Studentów c\,I) 
., Warszawy. 

Na zdjęciu: Zesp61 z Twierdzy po:lczas wys·tępu. 

Z bogatym programem narodowym wystąpl na Festi
waLu młodzież niemiec/;r. Ten chór zobaczymy w War-
~- ' uaw~ 

Na wielu impreza.ch warszawskiego Fesawalu oglądać bęÓ!e Obok zesp'oltt z Twi.erdzy na F ..!st ii'Jolu reprezentowała hędz!e Piękne tańce ludowe przygotowa~a mlodzie~ węgierSka.. 
my l50-osobowy zespól "Dzieci Warszawy" . woj . rzeszowskie kapele: ludowa z Lubziny. Ten zesp61 również zobaczymy na Festiwalu.. 

' ~'. ' 
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Czerwiec, 1953 roI:. S!·'1 ch 
Gul, świeżo u p ieczony abscl 
went opusci l mury przemy
skiej szkoły !!i!wodowej. ~yl 
zadowolon y. pewny sjeb;e 
Bo · jakże ... fach w f.;ku, e!!ł~ 
wiek prawie dorosły... ebo
ciaź t1~ 20-tkl bratnJje jesz 
cze dobrych kilkal'lllseie mł~ 
sięcy - cót to teraz znac2;y . 
Nie jest Się już prz~~ięi tym 

uczniaIdem. Pracę mIał za
peWlllcmą w pr;1:emY$kiej !a~ 
\!Jryce "Polna". Czul, że do
}tOnIl t.m "eudów", Ż!ł niejed 
pego zaehwYei J:l'laj6mfllcilil 
J;ZeeIY. 

-- Jv.i onj IIQ~.jl\ pręd~ 
lto, ł" chwycili nie byle c~e 
ladllika, II tllchoWCI - za~ 
JieWl')iał na serio kolegI! ~8 
izkoll'lej ławy, któfY p()kpi~ 
wał 4'ochę 1; jego ambicji l 
l:amjerJ!eń. Twierdze"ie sta
eha \'lIt! całkięm fJ!.'l~b8.wiflnc; 
\!JyłO podstaw, W I~kole by' 
pie riąjgorszYm uCZl'Iiem, " 
rIo mechaniki od Illljmłełi. 
I~Ycl:'l lat miał zacięcie. 

W I'ierwszych dniach. na 
llowej plac6wce stracił ce 

, prawda swój zwykły rezon. 
: t>uie w pOrównamu ze szkol 
ftymi warsztatamj nale, ,t\lk 
1i1!l~~YI'1, zllwretny rytm pra 
ty opielimleljły go, ,hl, tyl .. 
~o ~WHOWfl. Wl'let 6/lweił 
,ię I fabrYkI!. A kltdy po 
wsttrll\ym l'rakiycmYm prze 
~zMltniu rm;el!!!edl na um" 
r!.ziell'lłłil'l .h.!sarza, J)0PfJ:ec:! .. 
J'lie ambkje - pokazani. 
4Iw!!Ijt;j w,rtekl, pn"el",l.
ei~ Il'mycb, POWTociq " 
tdW'l')jon, .I~. 

- Tu jest dople", pol. do 
~oplfu... Ul nitt !lzkQln. w.r
I~aty ... łt zaeierd nC!e z ra 
dości. Tymezuem rzmywl .. 
łtoś~ Qkazał. lIit! m.nl~ wdzll1 
C2ma od g6rnych zamierzeń, 
• stal twardsza 6d szczl!U"Yeh 
cnęci... Piłujesz niewprawr.ą 
ręk: ....... !ązje j,k JułW z 1'I0~ 
la. $zHttJ.le~z.-- wYchedz! 
l'l-ie t,k jłlr trzeb.. Dj') tłi.
hła.. . l'Iłwet Izlifittrb okąr;a
ł! się mniej flOslwzlla nowI 
ejuszowi. 

Pl,rw/ize dni praey przy 
J').owej nieznanej dot,ycheZilS 
I!tperl!<;j i o~tudzlły 1'1 lee() za. 
mi ą", l'!'\1"4,e,o ilusarza ... 
flrzYl'llO$ły l'IiemaJo przy-
~rych ro~czaf'f)w,.ń . Stach 
trzyrneł fiił jednak możliwie 
~rostc ... 1'11. eft ruu I?fZeciei 
JCra~6w ~budow.U.... poP 
wtarllal - !:hoo ni , b" pęw .. 
nego Ji'!wodu - stare przys!o 
wie. Jutro będzie lepiej -
ęodawał. Ałe .lutro ekazywa 
lo się równ ie trudne. Starał 
się łamać przeszkody. C: ęż. 
}fo by ło w pojedynkf,'. Amhi 
~ja niezrównanego fachowca 
l1ię pozwala mu zwródć s : ~ 
fi pt moc do starszych do 
~wI!HI c;zon,YCh tewarzY.IZY, a
rti tf:i k~l'~y~hlr. z pid, · któ .. 
Te my d,wano. Były ol'le wy 
f,lowl'lla/'le tCl'lem jakieJ Ś 
Wyt~'QŚci... 1Jdel'Z~ly w I'Ilj,j
~łab~ge ~trul'lY itJel'lewej 
l'flło~łj Itl.!s2;Y. . 

-", 'tJcr;;v!et'I'! się prZF.~ J II!~ 
ta, tg) r:'"'Yb8 więm iąk {'c e jr 
-- lJ,c ' luł ~ !1'l j .j~e, uwali 
~ąsj,dif>w... h·eJol6wey ~ bo
tej łulł i. "ee/o)yj,1 aif! l'lit.r;j 
rJ.a<! ml~zY I'lIł. fliłowf,ł, Szlifo 
wał t'H ~~wzi~il li w kop! 
tU wyebethll łlra!l. KOl'ltrol~ 
!'.wraclj.ła petem do pflprJilwy 
całe serie wybrakowanych 
rlłytę]«... 80 sztuk i willfej. 
Trzeba byII.'I §llfl~eć l'l1iąni 
mi, WY(:l.łąq~ą{;, w~ła.q~ć p,o
\':~ÓPł'l, W"" Odbijało lię 

to na normie. Wszystkie fe 
wypadki mocno zniechęciły 
Stacha do pracy. 

Ile kosztowało go wys!lku, 
ile długich rozmyślań , by 
przyznae s I ę: .w końcu przed 
sobą, że nie wszystko opa
now!!lo sIę jeszcze · na per
fekt. że trzeba się jeszcze u
czYĆ. Stwi!,'!rdzenie to ta i ł jed 
pal\ ~d2;ieś p.a dnie serca. Za 

,:j:.: 

nic nie 2;dradzUby sie przed 
~olektywelP. 
Czuł się w fabryce źle, nle~ 

SW&jo. Opuszcz8ł ją z uc:w
ciem ulgI... wracał do nie; 
pełen l'Iieehflci. Wiedział, że 
jest to miejsce po~rtimu je-
1:0 ambicji, jego górnyeh '7:a : 
mierzeń. PoczucIe własnej 
słaboŚci odbierało chęć dl') 
pracy. Stawał się też eoraz 
bardziej nerwowy, przyk~y 
dla otoczenia . Swiadomosć 
własnej porażki dot~nęła jak 
paraliż umysł młodego ślu
sa.rza. przepadły nawet daw
ne ambicje, dawne pretensje 
do fachowca. Pozostała tyl
ko niechęć i jakaś gorycz. 
Do kogo' ZII co... nIe wie
dział. Wymigiwał 51ę jak 
mógł od robo.ty. Opusl\~zal 
dni ,r",~ J l_da pow!)du ... 
byle fti, byli w tabry!:" Nie 
słuchlł uwal tł,)war~.~· 
Nie trl!fiały do niego h.dn.e 
pł'zekonywania, )'Ii o$ira )c:ry 
tyka. 

Orlanizacja ~etempow-
Ski .. , był pnecie-ż jęj cdon
Idem. CM; 61'111, czy I,'U&QWa 
ł. na Stacn!)w, trosk:? CZy 
P6.,afU", .znaldć drQSę do 
tkompllkowmej nlil.lrr -
,aq Jll~"łlpllwl. był Stach? 
Nie. 1'11. ptltratn., Kol.ktyw 
7.etlfl'lpowlikl pn;yJIII St.r.ha 
do ]coła Zllrjł2: na PO(!?II Uw 
je,o pracy i ob.ow i ązelol: swój 
uważał za spełni ony. K"ło 
na mcnta~u główeK było 
wprawdzie w tym czasie sla 
be, Ile przecil~i w jąkjJnś 
.u,pnlu zaj mowalo ~ię .pr~
wllmi wydziału. pracą. llJdz
m i, W pcs t ępowanlu 2:etem
powsklego ko)ektYWlł prze
waiał Ilzablon. M!er?on0 
W';ZystJi;jch jrdną mIarą , ka~: 
dą lnd.ywjdualnr. ~ć, K>tźd<; 
skomplilHlwaną naturę mło
dego czlow j~)~ 1I u.Jmowlll'lo w 
jMI\& rflmy, pr7.Y'1~1\l.r.)8no ).~
dn. f/lrm,Y, Było tl'l POSpo' ;
t. "bid!!" (IlCZ,vWlśc~e t,vlko 
na ,łowa) czaiem nawet nie
zbyt p~yJlIIc i eJsl( l e, n.1er.b.Yt 
iyezllwe .. , n!ekiffiy .skl.!!ecz-
na, w Inny ch W)'pIHlknch 
wywierające wręcz " dm!en
ne \ od zamier;o:onĘ"o !;elu 
skutki. 

Gul nie czul s i ę n 1<.: z~·m 
związan:-r z organ iz::I c J ą ZMP. 
Nie m'",ł do tych lurizi zau
fania. U ": aż",ł iC' h mwet ;:a 
współw nnvc)1 swojej po)';;: ż
ki. Bo ja,,?;e ... do jego nl€
$łl!Wl'lej opln ' i zl!wrdf'we.' 
dos,,!. :lflSu!r.e dl'uga - 01',, '·' 
nizaeyjl')a: biel' ''Y ;:etelllpo
\viee, p~ r· i~rcv.~J 't . I ~·I ~ n ·"1, ,!i_{, .' ~:~ 
op eJ.OI'\l11 .~ t'l . Onn'lI ~'ow .' er/_ 
eheWl'la I mocll/l k.lzywdzą 
el!. 

... ezllgll r::ni or! mf\le ch c ą 
~ ~a~tllnawllll sie n·enn. Z<l 
F~8d KoliJ ł'lj~ d8W~1 J'lo l'i!
cf.ń, " SlIH:I-'I nie tl lJ strr;eg :l1 
dl1 ~l~ble UF!'l.ń. 
Płynęły dni .i ,d na!<je, po

"ure. sfacn pnli f)11 pnyzwy 
eujał Ilę do l'I!ch. 

• 
'Bl'yga.dz : stę Gł!lwińsld od 

\geW1'll',fl Ci!lSll obt!erwował 
~tą.~n~. O!'l. W}ilr[!.wdzj~ gpj 
~ • awe1ft1eia ama. 

on powiedział Stachowi twar 
do, nie ublagarde... no COl. 
chłopcze, będziemy musieii 
się rozstać, ale gdy sprawa 
przyj~ła inny obrót postano 
wił zaj ąć się Gulem bl1źej 
Głowiński starszy, doświad
czony wwarzysz znał ludzi. 
umiał wglądać głęboko w Ich 
duszę. Doszed/ też niebawem 
do sedna Stachowe.l ,.spra
wy". By ł przecież sam mło
dy i wiedział .iak ba rdzo 
raziły go zawsze takie ostre. 
strofu .iące uwag i. Jak prag
nął zawsze poka7.ać coś no
wego, coś własnego. 

- Zdaje się, że .iestem na 
tropie ... a rzeczywistość wy
każe słuszność moich przy
puszczeń . Popróbuję - zde
cydował . Nie były to plerw
s7-e ,iego kroki. Z młodymi 
pracował od dawna. Czasem 
było cjężko, ale przeciei znaj 
dowało się rezwią;o:anie . Pod 
groźną, surową, iak wykut.ą 
z głazu powierzchownością 
brygadziSty Glowil1sklego 
k ry!-.) się szczere, dol>re ser
ce ... () tym przekenywall s!~ 
młodzi po dłuższej Z nim 
WspółfJracy. 

Szczerość tow. Głowińskie 
go przypadła do serC3 po czę 
śc1 ! Stachowi. choć począt
~owo uważał go za jednego 
z najgroiniejszych swoich 
wrogów ... Brygadzistą był 1;Jo 
wiem w;ymagaj ący , nie zno
sn jakichkolwiek kompromi
sów gdy ~zło O pracę, o plan, 
o fabrykę. Ale tet widzl;łł 
ludzi, rozróiJn i ał ich, brał 
każdego 1. osobna. 
:POdpowiedział kiedyś Sta

chowi, idy ten mę(:zył się 
piłując nasadkę, by brzegi 
jej oszlJ!ować lekko, .. będzie 
chyba lepiej, co, jak: sądzis;o: 
- mówi! tonem dOl'ódcy, kt6 
ry nie w ie czy jego propo
zyc.la .spotka się ;r. aprobatą 
wykonawcy ... 

Stach skorzystał z pierw
lIZej uwagi. Popróbował raz 
1 drugi. RezułtBJt okazał się 
Wl'lrawdzie nieflbyt zachęcą
jący. Pracował nerwowO. 
Szlifierka zacinała detal nie
k iedy głębiej nii potrzeba ... 
I · znowu szły braki. znó"" 
zniechęcenie. Ale Stach był 
przecież ślusarzem i ocenił 
okiEm znawcy, że spcsób ten 
jest niezły, że należy tylko 
solidnie popracować. Myśl 
ta zajęłel mocno umysł Sta
cha. Nie rozstawał się :II ni" 
ani na chwilę. Pielęgnowana 
przybierała wc ' ąż realniej
sze kszt"łty, ukazyw ała S i ę 
pełniejsz a, wYl·aźniej sza. -
St.ach pracował nad nią ze 
zdwojoną energ i ą. l"oszerzilł 
stale propozycję Gł(,wińsk : e 
go, wprowadzał wciąż nowe, 
własne elementy, borykał s!!; 
z przeciwnościam:, ale spra
wy nie zaniechał. Zaj ęla go 
c a łkiem, poch/onęłą bez resz 
ty mlcd y umysł, zachęc'ła. 

' :Vrócila . da w na energia . Po
wtarzał ZG wz ! ęc' e pr6by swo
jEj nowej metody, a.z wresz· 
c'e gdy o!mzała siC; realna 
pełna, w ł asna, cenna - Zą
mE' ~qr wa ł. 

- ]i;lim\nuję calku·.v :cie ZL': 

swejej cpen cj i p ;lowar)ie 
które pcc)1ł ;i nia w:C;CE'j C2;<l
su, nie z<lpewnia ))al ~iylej 
jakdcj wyko nanego detalu .... 
ilastęp u,i ę go szlifowaniem, 

Wn 'o;;eh, był cenny, me 
slcsow<ll).Y dotychczas 'ł,' 
"PolnEj"". skrac€ł pl ąw'e o 
pelO\'.:!) CZ :J.s wykol,ywan!a 
dr fa lu na rpera C' ji Sta r h3 
płytki w.\' C'hod :>:' l.y ·g ladk:e 
jak lt ,s le'·):o. Ale ce;ln ·e.: 5iP 

j~67.;n 7.~ .. by ln to, ?-f . S~,ar. h ":l'{J I 
ClI 11'. 1..,7. no ., L rli'l . , Cd l.Y.-. 
~ r~ 81 równow ~ r: (! . , ZrrJ7.umi,, :, I 
~e do w;zy r, f!d ego mcina 
clI' i ~ć surn [@nn ą pra cą . 

W par7.e z w l;ce;:;em p ro~ 
dulc"yj ny m szły zfl ;rt" ,' fSQ
'",anią pracą Ol'gfl n ' r,clc ji 7, 1"1.

,.mn~ w~l~· e,l. S ' IłCh wr6 c:! ł ej') 
pelne~w i.yC!A. p N!zul s: ę na 
rńwl') : z · Inn ~·m ' c l-ło n!riem I 
''r!I Fdego wyc! ?, ;a fOW2:\O 1\, 0-
lekt~"\lII , w ifl!r,'r ł. 7,e prza 
nemiB m r;l.p 7. ;·rb ' r (OR W ' ę 

eR';. rp~ ! fld i\ ł fl'Orhe uzdol
n ' eń krflślar~k i r h. nlo:!l1l'1 j gn-, 
l',7,ej 7-nel się na rysunkach. 
Nie bronil się też gdy zaprCJ 
J')OnOWf'l'le mu wykcna.nie ga 
zetex: ~ i enl'\ych i błyskawic. 
I,.lJ,Pi! tę..,io r<Xl;:: ~ju l.:){'il,C!: 
ehętn1e się jej poświęeał. Tu 

\{(}leldyw wydziałowy wyee
lowal trafnie w zaintereso~ 
wan·ja rnło<iego ślusarza. 
Pierwsze kroki dzialall.ia w 
organi zacji ZMl'I wykaz6ły 
Stachowi duże moż:llw<'lśd 
pracy, pokazały, że dIs każ 
dego członka Zl'IIl,ldzlt- się za 
dante zgodne z jego u(}Odo
baniami. Wyniki i w u.j azie 
dzinie były nienajllorłlZe, 
Stach brał się stoopnl(Jwo de 
rozwiązywania CMilZ to waż 
nie,iszych l'roblemów. które 
st.awały przed nim ~ 1'I0WO
wybranym grupowym ZWilll 
kowym. 

Wypadki te nauczyły ~o 
łamac prze,zk.ody, pru-
zwyciężać trudności, po-
kazały, że wielki" Plany i za 
mierzeni. nie yrzeczywisinla 
się same, że potrz€j.mll je.st 
do tego praca, pokonywanie 
wł;a,s.nych· słabości, własnych 
płęd&w, 'potrz;ebą dużo silne] 
woli I hartu. 

Nie będzie to przesadne 
stwierdzenie jeśli POWiEIJl:Y, 
że Stacn zdobył większo$ć 
tycn cech, że dziś dopiero 
po dwu latach od opUJlIIlze
nil szkoły ,tal si. l'Ia'Praw
dę doroslym człowiekiem. 
Pracuje przykładnie... 200 
proc, normy- to je,o le-,i
tymac.ia zawodowa. Sw.oje 
festiwalowe zobowiązanie wy 
konał w 210 proc. Kolektyw 
wydziałowy dobrze ocenll 
jego pracę, jego wzro~t, jego 
sukcesy. Powierzył mu kl,
rowanie (}rganizacjlł zetem
powską na mo.ntażu główek . 
Pierwsze krokI wykazują, że 
Stach i tu poradzi. N a włu
ne,i sk6rze odczuł, że łatwo 
jest stać sIę biernym, papie 
rowym członkiem, · odsunąć 
od kolektywu. W nagrodEl za 
jego pracę mloozież "Polnej" 
wybrała Stacha uczeótniklem 
na Fe.suiwal. 

W ostatnieh tyg~niach ~r 
ganizacja .partyjna "Polne)" 
przyjęła gO' w .woJ' ueregl. 
To chyba. llajw1ęk.z, wyrM; 
nienle dla G1J1a. tonajle-ji
.za ocena jego pracY'. Trud
na byłą dr<Jg1) do part!!, pel
na załamań i za1(ręt6w, ,je 
przec i eż wyszę<!ł % niej rwy
clęsko. I pójdzie d,3~j pro
sto, w gronie takkl'1 toW!l
rzyszy jak GłowińAJd. 

".J .. N ..... 

My trudno6Ci wavatk" .. 
konamy. 

2aden wróg nu z!4mi. "'~ 
tu w ncu, 

W sloJtce jut"" ~""""V 
bramy, 

Roz4piewamv, tIOIt~, 
czas. 

Z radością I 'um. wita 
młodzie;i: pols~ - gQSPodarz 
V Sw iatowego Festiwalu 
Il;n<Xlz ie~y i Stl.14ęntÓw pt'zęd 
st;nvicieli młod~eż;y całego 
świata , któr7,y W tym rols:u 
przy,iechalj do na;ą~ej lJ!ux;ha 
chanei stolicy - bohater
skiej Warszawy, by ~aman! ... 
fEstować swo.i<t wolę 1 ~()rące 
prag nien ie utrw~enla poko
.iu i przyja~ni mil:dq naro
dam i. Ta ogrom:,na tllla tęst;
wil.JowegQ entuzjaunu Qbjl:ła 
cala l~ul!: zl~, a zwłul
c;za ,młQ~zjei; polską, WyrA
zem jei gorących uczuć są 
dzieS'iątl~j tysi ~cy podi~tych 
i zrealii>:owanych 2;obow!ą-
7. <l!'l , ki óry mi wita dziś Wllr
SZilwsld Fesl'wal. 

Dumn ie i radośnie wHa 
]<'f sth'!al mlod z'ież rzeszow-
51r. a, 4' tóra w czasIe powia
towyCh, II nastll'pnię na woje 
vi ód zk'm wIecu festiwalo
wy m z/Myj a meldUJ'\ki o zre
alimWlln,)'ch ;1;obowiJłzlln ' /l ch 
i c?' Yl'\ach, o warteścl jaką 
prr.<'n i'1 sty one I'lIń,ltwu, o 
n/j.ileps;,:ych", spośród biorą-

. cych udział\ve wsp6łzawod
rlj(!twle, o wielkim ząpalf! 
młotiz l eży rzeszowskiej, któ
ra w r az'!. tymi m!!l tltmkąm i 
pr ?'2kazllje sprdeczl1e I'o;!:f1 ro 
w:e:'lIF.l i zapewnifnla I'fZyjllŹ 
ni i pOPRrc ia dill rnłmł1;ieży 
e\lj ego śwista, wal~ącej e po 
kój '- ml(}d 7.j eŻy, kt/lra "nie 
zna granic i kordonów". 

GWJA~DZlliTA 

S!i'l'''f'Jl;TA J'J:STIWA1, QWA 

Obiegła cała kulę zi~ 

Oni nie zawiodą 
9 lipca 1955 roku. Niezwy

kle burzliwe byłQ w tym 
EtAtu' zebranie koła ZMP przy 
Głogowskich Zakładach 
Lniarskich. Sprawa ~ozumia 
la. WybieranQ przecież ucze
stników na V isW1atQwy Ft\
stiwal Młodzieży) SlIuden, 
tów. 

Zebrana lic7J!'łie młodzież 
oceniła ..kfytyc~nie dotychcza 
sową prac~ kQcła oraz ·mówi,. 
ła w jaki sposób należy da
lej pracowaĆ. 
I wreszcie ... wybory. Wsr.y

s<:y wiedzieli, ż. na Fest;.
wal pojadą najlepsi. "prze
ciei muszą godnie r~r€zen
towa ć n<lSZ zakład" - mówi
li. j\l[łod7i€Ż gl0gowsklej 
"Lnia nki" da ła już nie.jedno
krotYl ie dowody, że potrafi 
dobrze p Plcować n ie tylko 
zawodowo ale również spo
łE czn i e . 
Padły p ip.rwsze nazwiska. 

Dużo wiecej aniżeli było po
trzEba . Stą d też l'Iad każdym 
k;md ydatem dyskutowanu 
bRrrl7.0 długo. 

Ostf\łeczn i e większością glo 
sów przEsr.ły kllndydlltury 
młodych zet~m.powców Stani 
~IBwa Eą/<a , Władysława Sa
li z wydziału mechanic:rnę
go, Felicji MS7.urskiej z tkal
)'Ii I J<,:azimiery Zarębskiej l 

adminlstJ,'Bc,ii oraz niezorga
nizowanych: Józefa Kony f@.
la ~ mechanika przędzalni i 
,Joanny JBchym - ·tkalnia. 

W kilka dni pótnlej Joan
na Jachym i Józef Kopy t ul 
napisali podania do zarządu 
kola ZMP, w których pro:: ili 
o przyjęcie i<:h w szeregi 01'
,anizacH. 

"Moim. pragnIeniem je5t 
pojechać do nasze-j stoHcy na 
Festiwal z legitymaej" ZMP, 
któn od tego cza-su będzje 
dla 'mnie przyjacielem a pra
CI!I w kole pomcQże mi w roz
wiązywaniu różnych wątpal
wości i spraw". 

Kiedy ob. Edward Wala
wender - kierownik mecha 
n{c~y dowiedział si~, te z 
jego wydziału jedzie dwóch 
ehłopllków na,ipierw po
ła>d!lł z brygarlzi.stą ob. sta
,."isłIlWE.m M!challk·jem ł abaj 
40Mli 00 wnio.sk~, że kole
dzy Władysław S~18 i sta
nisław 13ąk mttSzą b;rć z8S'łą 
pl elll I p~ez tnnyeh prllcow
ników. Podobl!lie jest z pozo
stałymi w:zestnl'kaml, kt6-
rYilh zRstąp i ą koledzy. 
Zobowiązania o Za1ltępo

wa'l'Iiu poparle s~ przyrze
Menlami, że ich "zastępcy" 
tdr "\t<l, p1'.eewa~, by nIl 
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splam1.ć honoru .woie ...... 
gów, by ich nazwiska ~ 
figurowały w rzędzd .... 
lepszych. 

Ucze,s1Jnicy V $wia~ 
Fe~tiwalu Młodzieży 1 ... 
dentów z Głogowskich Zaaa. 
dów Lniarskich mog14 by4 
spokojni. Sierrpnd.owy ~ 
produ:koji nie zostanie zak}6. 
eony. J . .. ~ 

Sześciu u'czesbni'ków - mIlII 
dych ludzi z GłogO'WH1<d1 
Zakładów Lnlerl'Slkl<:h poj .. 
dzde na Festiwal. Będą oDł 
wraz z mlodzieżą całego św1a 
ta manifestować za pokojem. 
za utrwaleniem i umocnla. 
niem przyjaźni między nara. 
dam i. Będą równiei naoczny 
mi świadkami wielkich i 
wspaniałych uroczystości na 
warszaws·kich ulicach, sta
dionach i placach S'porto
wych, gdzie pod a dzą sobie 
ręc e ml o·dzi ludzie różnych 
ras I wj erzeń oraz, kt6rzy 
powi "'d zą sobie, że chcą żyć 
w pokoju , chcą się uczyć jed 
ni <Xl drUl(ich I wspólzawod
nlczye w pracy I nauce. 

Oprócz tEgO zawIozą oni 
meldumk o zrealizowaniU 
cf''1nych ZObOW 1 :]7.~ I'l. 

Oto np. pracownIcy kot1ow 
n i zobowi ązali s i ę spalać ty1 
ko 50 proc. węgla k<:mienne
go. Re sztę po,;tanowlli fJa1i4 
torfem i wegłem brunatnvm. 
Zobowiązanie zostało zu al!
zowane z nad wyżką bo pal~ 
zalE'dw ie 20 proc. yvęgla ka
m iE nnego. 

Pracow nicy szwalni zobo
wiązali się w czynie testi .. 
walowym uszyć oodatkowe; 
1.000 szruk work6w. Już do 
dnia 21 lipca uszyli 2.420 
sztuk wolików. 

Załoga przędz a'lm! PO!ri:1l1ll0-
wiła zmniejszyć ilość od'Pad 
ków powstałych przy produ.k: 
cji płótna lnianego o 2 proc. 
ZobOWiązanie jest wY'kony .. 
wane systematycZJnie. 

Podobne zobowiązanie 1'0-' 
dejmowali młodzi pra:co.......ru .. 
cy innyclJ, wydz1ałów. 

Młodzi uczeslmicy V $wta.. 
towego Festiwalu Młolłzle; 
ży I Studellltów s Głogowlio 
&klch Z8Ikla06w Lnial'l'lkloh 
uwf.ozą r6wnież od całej za .. 
logi ·braterSikJl.e I ser<ie~. 
pozdrowienia dla mło&me*Y 
wllzystkieh kirajów. A kl~y 
wrócą do awojeg<l z!rldadu 
pracy będą jf!l!21cze leipiej 1 
wydajniej pracować dla do
bra na·rodu, dla po'koju. Na 
peWlnO nie zawiodą. 

B.m... 

ZANIM ROZLEGNĄ . SIĘ 
ł wk,roczyła n. ziemie pol
Iki!!. Zbliża liii do mety z ra 
d.OIrJ'lą nowiną· Tak, tO' Gwlaź 
dzista Sztafeta Festiwalowa, 
która ze wszystkich krajów 
świata niesie wieści I słowa 
przyjaźni. solidarności. za
pewnienia o walce w imię po 

•. jatjq P?tafet!1 powiatowe 

"'ojlJ 1 pr~Jdl}1 międ~y na
fQ<l!lmi. 

P6 telo zbioru rado~ci i 
.iły, do tej ikarbn.iey lorą
eych uezue przekazanych 
flr~j!z mlodzje? w dalli'k.!m 
M-\(Jyku, i ,Ofllcyl'l') Egipcie, 
wolrtych Chinąch i buQ1.ą
cych ~:ę do życii! Indiach, g6 
rzyste.i Bułgarii i przo.duJą
cYm kra.lu c>oozu ~koju ~ 
ZwiązkI.! Jitadziedrlm, dołąp 

(:~"łą swoi~ meldunki mJo. 
eltież r>clska. Z każdej wies-

kI 1. zakładu pracy, gromat!y 
i Instytucj!, ruszyła sztafeta 
fest;walowa, przekazując me! 
dunki o zobowiązaniach iezy 
naeh wykonanych na cześć 
Festiwalu. Drogami wiejski
mi. ścieżkami polnymi i szo
sami b i egła sztaf.eta do m iast 
powiatowych, by stąd dalej 
dotrzeć do stolicy wojewódz
twa - Rzeszowa. 

. FESTIWALOWY WIEC 
w RZESZOWIE 

Wśród ul€wne~o deszczu 
wystartoWilły ~ztafety do 
R.;zeszowa. Ponad 3 tys. mło
dzieży rzes;>:owsk lej zebra.ło 
się na wielkim Wiecu Festip 
walowym, aby powitać dele
gRc.ie z całego wojEwó dztwa, 
w'ozące meldunl<i sztafeto
we. Huk motorów oznajmił 
przy bycie sztafet powiato,. 
wYCh. Dz ie s iątk i motQrów )'; 
łopoczącymi na wietrze s~tur 
mówkami w:ieżdża na sta .. 
diol\ "Spal'ty" w Hzeszow lę . 
Jesr.cze o lO'ążen i e dookola to 
ru I wśród okiasków uczes t .. 
nlków w:ecu delegacie \lstay 
wia;, się przed trybuną how 
n6rową , Z megafonów pada. 
ją słowa wlceprzEwedniczą .. 
cego WK K F - tuw. P artyki, 
lttóry dokonuje otwarcia wie 
eu . Terar. głos zab iera prze. 
wodniczący Wojew6dzk iegl'l 
Komitetll Frontu Narodowe~ 
go tow. Tkaczow. M6wi o~ 
o wielkim Festiwalu, o mło~ 
dzidy całego św iata , k tóre! 
delegaci przybyli do War~za 
wy. 

~ęgą.ją się ge-rące prl, .. 
wa. kiedy t9w. l'kaczow ko4 
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ZOBACZYCIE ICH NA FESTIW ALU Wieczór w Lubzinie 
W u~głą nledzie1ę do Iwo 

tllaa IjoTzybyło około 750 "nie 
dzielr~ch wczasowiczów", 
któn'ICh z caleio pra wie wo
jew<łdztwa przywlózl tutaj 
ap~jalnyrńi autami Woje
w~zkl Komitet do Spraw 
Qdpecl!ynku Niedzie1nego. 
(Uiałający przy Woj. Radzie 
2w. Zawodowych. W n!e
dzielne popołudnie i ci wy
cieczkowicze l setki "sta
łych" kuracjuszy oraz uczest 
nicy wycieczek z całego Pod 
kal'1paeia o,lądali I serdecz
nie oklaskiwall występ mlo
dziełowego zespołu region al 
nego RzeszowszczY?ny. - O
ni wystąpią na Festiwalu -
tli wiadomość z ust do ust 
podawali Bobie ci, którzy od 
l~ lipCa wl{jzą zespół ten w 
ilwo!'\lezu na obozie. praco
IWlcie I z zapałem przygoto
wujący się do swego udzia
łu w wielkim spotkaniu mto 
dzieży całego świata. 

II< 
Czym są członkowie zespo 

łu w .. cywilu"? To młodzi 
pracownicy Zakładów Prze
mysłowych w Jaśle I po 
czę~cl mlodzież ~órnicza 
It Krosna. Razem 17 par. Za 
~obą, jak każdy zaawanso
wany zespól mają kawał€,l~ 
historiI, sukcesy. a także I 
kryzysy - na szczęście za
:żegnane. Powstali w roku 
1954. porwani I zachęceni pra 
cą zespołu z Roztok, który 
na .. Barburkę~' w 1953 rokll 
przy?yl do nich z wy~tępem. 
'W pIerwszym roku swego I_ 
stnienia zajęli pierwsze mIej 
ece w eliminacjach powiato
wych. Później omal zespó~ 
nIe rozleciał się. Uratowala 
go I umocniła pomoc dana 
pr~ez . ~kręgowy Zarząd Z. Z. 
Gornlkow 1 Dom Kultury 
.,GÓrnika - Naftowca" z Kro 
IMa, którego instruktorka ob. 
oSyrkcwa pracuje z nim! od 
k!lku . ~ies ięcy. Zajęli piE:k
ne. mlels~e i na Okręgowych 
ellmInaClach ,górnIezych o
raz pierwsze miejsce'w tego 
ro~zny~h eliminacjach woje 
Wodzklch. Kierownik zespo
łu. t(lw. OpIela pokazuje nam 
]:Heczołowicie przechowywa
l'1e pismo z . zaproszeniem z 
,'WRzz zawJadamiające. Iż 
IteSp& w dniach 13 I 14 sierp 
n!a wystąp! na Festiwalu. 

* 
Bylo cymbalistów wielu 
Lecz żaden z nich ... 

Nie, nie o mlekiewiezow
.kim Jankielu chcieliśmy tu 
napisać, a o Kasz-owsk!m -

słynnym cymbaliście Pod
karpacia, który rzeszowskie 
melodie rozsławił w Mos
kwie, w Berlinie. "To nasz 
żywy zbiór regionalnych me
lodii" - mówi o nim instruk 
torka ob. Syrkowa. I człon
kowie zespołu też przynieśli 
stare przyśpiewki ze swych 
okolic. Jeśli słynny Kaszo'N 
ski wniósł do festiwalowego 
repertuaru zespołu przy
śpiewkę do "polki uginane.i". 
to Wanda Rysiówna wnio
sła przyśpiewkę "Na nalepie 
popiół" i inne. 

Rzeszowska piesń i rze-

szowskie tańce. to ~koc7.t'e. 
t " znowu newo"" tv poważ
ne i posuwiste, to znowu pel 
ne niekrzesanego ognia ... 
Sala iwonickiego Domu 
Zdrojowego rozbrzmiewa 
melodiami z jasielskie-
go. z krośnieńskiego, z 
brzozowskiego. "Krzyżak" , 
"suwany". ..polka przez no
gę". "polka uginana" nastę
pują po sobie w pIęknym, 
zgrabn ie związanym ukła
dzie. Młodzjut~je, C:tyste glo 
sy śpiewają: "Jasiu pojmIj 
mnie, o.i Jasiu". 

Zagraj że muzyka - rozle
ga się przyśpiewka clo sta
rej polki z Równego. Siwe 
gołębiSie - wyśp ; ewuje ze
spól. tańcząc z wdz i ęk;em 
"równego". Ą tu już wyśpie 
wują wesoło .. gdz:eżeś b)/ 
Jasiel'lku" przy "polce przez 
nogę", tak dobrze znanej 7. 

w:ystępów Zespołu Pieśni i 
Tańca z Kraczkowej. A tu 8 
muzyi!:antów przygrywa aź 
iskry lecą. 

Ale przygotowanie wystę
pu. nawet najstaranniejsze 
to jeszcze nie wszY$tko. Ze
SPÓł, któreJ'!o wiekszość sta
nowią przodujący' młodzi pra 
cownicy. tacy jak: Stanisław 
Kieca - przodujący robot
nik ekspedycji, laborantka 
Maria Kucharska, aktywista 
I bardzo dobry pracownik 
Józef Mazurek, Zbigniew 
Skwarek, który zmuszony 
wyj€chać na półtora dnia z 

obC7,l1 <io swego Zi"'!' ,rlu pra 
cy, p l t.e prCl ~C ... ~ l lam calą 
no!;), aby tylko na rano wró
cić do Iwonicza na prÓbę i 
Inni . rozumIeją, że pelna 
treść Festiwalu n ie ograni
cza się do :-amych wysL~
pów, choćby naj wspania!~ 
s,:ych i najlepIej udanych, Go 
tU ,ią się godnie do spotkań z 
mło~h;ja7::t in/lvr:h kraiów. W 
skład codziennych zajt:ć na 
obozil! wchodzą presówil:i, 
poga{!anki- - na temat ak
tualny(!h wyparzeń. z pcil1ty. 
ki międzynlłJ'odowej 1 z żyda 
kraju. 

Czy potrafią młodym przed 
sŁawicielom z innych kra- , 
jów, a zwlas:zcZIi młodzieży 
żyjącej jesz(!;>;e w !1stro)U kn 
p!taljstycr.nym, opcwledz:el: 

o swoim ,Zyciu, o s'I'/ym u
dziale w budownlctw)e cale 
go kraju? 

Członek zespoI u Eugen\tts:l 
ł,anda. uczestnik .Festiwalu? 
Krośnieńskich Warsztatów 
Remontowych Przemysłu Nat 
towego odpowiada na to py 
tanie po prostu: .. W naszych 
warsztatach pracuje 130 mlo 
dzieży . Jesteśmy z sobą zzy
ci I znamy się tak jak bra
cia i siostry. Nie trzeba da
leko szukać. Na przykładz; e 
każdego z nas moina poka-
zać jakle jest nasze zy-
cie. jakie mamy przed 
sobą perspektywy". Landa 
ma jeszclZe dwoje rodzeń· 
stwa. Siostra lozle obecnie 
do gimnazjum, sam Łand~ 
Wytypowany zostal na stud!'ł 
przygotowflwcze i studiować 
będzie na Politechnice w Kra 
kow;e. "A ilu z naszych w~r 
sztatów jeszcze jdzie na stu
dia" - dodaje z dumą. Zaś 
członkowIe zespołu z Jasła 
godZinami opowiadać mag,) 
o swym powiecie, o ,Taśle, 

które woina skazała na za
g/ad ę, a które w pok() iu od
budw.'Vuie się i rozkwita co
raz piękniej. 

>I< 

"Gotowi jestEŚmy poni.e.4(~ 

w<ZF' l k'e trudy. aby przyczy 
n ; ć s ię swym udziałem, by 
Festiwal wYPcdl jak najle
p'ej" - mówi mkdzi.eż ze
spl'lu. Że to nie fra'l,esy, do-
wiedli tego, rezygnuJąc na 
rzecz pobytu na obozie z 15 

dni urlopu. Zwi<l.zkj .lawodo
we s.lu'izn'e stanęły na sta-
nowisku. żehy na jXbyt na 
obozie przeznaczyć 7 dni. a 
pozostaly czas z urlopu pozo
stawić młodzieży na odpo
czyn~k . który wyk<:rzysta po 
Festiwalu. 

Za k:lka dni wr.aea j ą z 1-
wonk za do pr.<l(,y. Oczywi 
ście IW JaMe nadal odby wa6 
będ.ą próby i ~rzygotow?,
W3':: 'l It> o ... !)w~'eJl .,w le!k lCh 
dn:". A jesz!:!ze przed wy jaz 
dem na F~tlwaJ. wystąpi.ą w 
Krośnie., J:łf,le, a także !J nas 

, w Rzes7.Qwie. 
Gdy 7~f,; ujrzymy ich 

Pił Festiwall1, w łUl1 lt l~do
w y(!h strDjów. r,o)';5pleMT:a
nych. foztań~?'onych zycz
my im, by szeroko w ŚWIat 
pr~k.a7.ali n~ tyllro pi~no na 
szel',n reg!nnJJ, ~" mł.od,zi .. ż'" 
;l dalel1:kh krajów w peJn\ 
ukazaJ I piękn.o swegc:. WDlne 
g(), szczęśljwe~ tyel •. 

C. Bloó.lka 

"f'ru~l€ci~ ł .łowi~ek 
;PrztZ zielony 'BleZ€k". 

Ludowa, trochę rzewna 
pleśń, wyrywa się ja~b~ ~ 
jedne·go z domów - d1)w lęk I 
instrumentów i mł/)dzj{ńcee 
glosy ulatuj ą l'rzEZ otwart~ 
okna i wraz ze $mugalTU 
świaUa einą gdZ,ieś w mro
'ku Ijpcowego wi.e-czora. Jest 
już wl'rawdzie dość pó~a 
g0<irina. al€ młodzi z Lubzl
nv wcale nit! rrulją , zamiaru 
k;ńczyć próby swojego ze
s.p!)lu <lrtystycznego. Ustawie 
ni w półkole - śpiewają pe
wnie ale uwa:imie, bacząc 'na 
każdy ruch dyryge-nta. 

DyrygEnt a zarazem kif
ro\';nik zespołu, to wy soki 
mężczyzna o skupionym wy
razie twarzy i włosach prz-y
pró~zonych . lekko siwizną· 
1"0 każdej zwrotce da,ie WSzY
stkim uwag:i, poprawia, 
wprowadza zmia,"y w ukb
dz·ie głosów , w ust.awiEniu .. . 

- Każdemu przecież zale
ŻY. teby był~ jak najlepiej ... 
- mówi jakby na w'Yjdnif
nie .. 

Andrzej Tomera - o 'nim 
to bowiem mow. - to chłOp 
z Lubziny, muzyk - sa
mouk 'Niektórzy opowiada
ją o n.im, jak to 8 lat temu 
chciał 9pT'l.edać Iknyp<:e: 
"Leżą gdzieś na strychu 
mllwjal. - Co mi tam zr~
tą po' nk h" A sprooujcie te
raz kuole od niell9 1e skrz"p 
~e - nie sprz€oa !'lawet za 
najwyższą cmę! 

- A jak doszło do utwo
rzenia ZEspołu? O. to doŚĆ 
cieka wa his toria. 

Z·imQwe wieczory na wsi 
dłużą sJ~ zawsze s=gólnie 
młGdym. 8tam w takich wy 
pad.kach idą wcześniej 8t'ać, 
ale mlodzl... Ci nIE' cociell 
się z tym pogooz·ić. Tym ba'r 
dziej, że jest ich tu duzo. 
"Możemy si~ pr.zecież zaba
wić - upro-poonował ktoś. -
J eden zagra, ll. .chętni do za
bawy clty:ba !>i.ę znajdą . _'·· I 
odtąd - to .ma.cr.y "dUd. od 
listoplloda ub. roku po
tańcÓ'w'kl\ w Lubzlni-e 6<ł'by
wały si.ę praw1~ kazdego wie 
·CTAJra. 'l'efI grał ni! humo
nli, tamfen coś zdpiewal -
I ta~ ooznawaa'lO 5w()je moi
liwości. 

- Zesp.ól nasz is,bndeje 40-
pj/:·r,() pół roku mówi 
ZdZllBlaw Fryz, .#pr«tŻyna" 
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FESTIWALOWE FANFARY ... 
ez:r sweje l'rzemówlenle, a z 
kolei :łos l.ablera l'rzewodnl 
ez.c;y ZW ZMP tow, Rąe~l<a. 
l'adają słowa I cyfry. ŚWlild
eZllce (') patrlotycmej posta
wie l'\'Ilod~ieży rzeszowskiej, 
ezczące,i Festiwal tysJą!;!ilmi 
eobowiązań. 

"NIfIlatwą sprRwą jest podsu 
mowanie nasz.Y('h Q~lągnlęć 
Można co prilwdll wyliczyć 
w dokładnych cyfrach rew!
taty na~ze.l pracy I walki ną 
"os:zeze~ńlny('h fron Łach. Ale 
.,ie bYłoby to pełne podsu
rnowanie, bo jak obliczyć 
ludzkie radoścI. w .jaklch ey
haeh zaWT7.eĆ usunięte tro5w 

ki, jak podsumować miliony 
~pełnlonych ludzkich ma
rzeń . nadziCli, ambicji" - mó 
Wił tow. Rączka , 

Tak. niespo~ób WYliczYć 
".r5z~·st\dch zorr:l\vi8zań i C7.y 
IlÓW młod~ieŻY :zrodzony"h z 

jej Inicjatywy, a ma.iąeyel'l 
SW" glęboką treść. Ale te. 
które można było ująć cyfrą 
i przeliczyć na posiadaną 
wartość w.YP'slIła młod7.leż 
w sw{)ich meldl.llll<ach, zło
żonyrh na ręce tow. Rąc7,ki. 
PodC!Ood7.ą do trybuny d('le~ 
gaci z Krosna. Przemyśla, 
U/ltrzyk DOlnych, Stl'z,Yr.owa 
! Radymna ora:<l (! a!ego wo
jeWÓdztwa, by wrl:czYć mt'l
dunek s7.tafefy powiatowej. 

Do mikrofonu podchodzi 

de!eg/lcja młod7.ler.,Y Rz('s7.0-
waJ Przewodnlc::zący Z!łrzą
du Miejskiego ZMP , tow. 
Czarniecki odczytuje tekst 
meldunku, z którego wyni
ka, że mlodz'eż rzeszowska 
podięła 8.420 tys. zobowiązań 
festiwRlowych wartości po
nad 10 milionów złotych, zra 
ali7.0wala już 7.890 zobowIą
zań Ol'RZ złoryla 6 tys. wnios 

łtfe!dunek odczutuJe delegacja spadochroniarzy Aeroklubu 
r;.pZ w R.ttlszQwi, 

k6w racjol'lall:ze.torsklch I o~ 
szczędnośclowych. 

Tekst meldunku odczytują 
równiez spadochroniarze Ae~ 
roklubu LPZ w R7,ęs:zowie. 
I w tym .cza!ie, gdy płyną, 
słowll o osiągnięciach ·na
szydl pilotów, któr/!:y ~aó/lz~ 
czędzlH 10 godzin ręsursu sa 
molotowego na wartość (} 
tys. złotych, o suk!)esach 6:1;y

bowników, którzy u10byli 
1 złotą odznakę i 1 diament 
- nad sta{jionem przelatuj~ 
Ich kolega, demonstrując 
wspaniałe opanowanie ma
szyny, wykonując ewolucje 
powietrzne. Z wysoko zadar
tą głową. z zapartym tchem 
śledt;ą wSZyscy karkołomne 
beczki i loopingi rzeszowskie 
go pilota. 

... 0 wielkich i wszech stron 
nych rozmiarach czynu festi
walowego młodzieży wo,l. 
r7.e5zowskiego. Tysiące zobo
wląząń mówi o dodatkowej 
pro{jukcjl , oszczędności i wal 
ce z brakami, o pomocy na
szej wsi w akcji żnlwno-omlo 
towe.i, o przedterminOWYm 
wywiązaniu się z obowll\zklJ
wy ch dostaw, o naprawie 
dróg i mostów, o likwidacji 
odłogów i melioracji łąk, ~et 
ki robowiązań świadczy obu 
dowie nowych domów kultu
TY, świetlic i boisk sporto
wych, o zakładaniu bibliotej< 
ltd. itd. , 

Powiat Mielec podjąl 2.400 
mbowiązań wartości 120 tys. 
złotych. Sama tylko mlodzie;i 
'WSK Miele<:: złożyła 2.400 
wniosków oszezędnośc·iowych 
wartoŚC"i 3 milionów złntyC'h . 
Do w~pólzawodnictwa festi
walowego czynnie i masowo 
\V!ąc';~yli s i ę sportowcy. 
Współ~aWQAnic~;Y mi!:4+y ~o-

Sztafeta woJewó~zka wyr1Jszyla do Krakowa 

bą 74 tys. sportowców z 863 
jednostek. Powstało 213 no
wych zespołów ,artystycz
nych, zorganizowano dzIe
siątki i setki spartakiad, fe
stynów i innych imprez 
przedfe1ltiwalowych. W pow. 
łańcuckim zorganizowano n 
trójki ~tempowskie , które 
pomogą przy żniwach. a sa
ma tylko załoga .. Polnej" z 
Przemyśla wykona w lipcu 
br. 120 maszyn do szycia po
nad plan. 

W całym województwie mlo 
d7Jeż rzes7AJwska podjęla łącz 
nie 25.733 zobowiązania, na 
łączną wartość 24.618.580 zł. 

Do w&półzawodnictwa festi
walowego przystąpiło 149.140 
młodzieży. 

Takle cyfry dużo mówią · 

A przede wszystkim o tym, 
jak gorąco kocha młodzież 

partię i rząd. na których 
wezwanie zaws.ze Jotowa jest 
l'Jdpowied;;;ieę cmnem produk 
eyjnym, 

ZANIM ROZLEGNĄ 8111 
-FESTIWALOWE FANFARY .. , 

Nasi de1egaci pojechali do 
Warszawy. Reprezentują oni 
calą młodzież rzeszowską· 
J~t ich duźa liczba. ale mI
mo to praca w Ich macierzy
stych zakładach pracy nie u
c ierpi. Koledzy podjęli lHę 
zastąpić tych, którzy w na
grodę za najlepsze wyniki w 
pracy. nauce i sporcie ucz~ 
stniczą w Festiwalu. I dumą 
napawa się każda zalo/l:a, 
która ma swoich delegatów 
na Fe1ltiwalu. 

Za·nim rozlegną I!lę fllnfa
ryJ obwieszczające światu 
rozpoczęcie V Festiwalu. do 
Warszawy przybędą ci, któ
rzy wiozą meldunek o przy
gotowaniach do Festiwalu. 
Mlodzież województwa rze 
szowskiego wyjechała ze swo 
Im meldunkiem do Krakowa, 
by tam przeka:o;ać go dalej 
aż do Warszawy. ,l(dzie zamel 
duje prz.edstawiciftlom 114 
krajów świata o gotowości 
do V Festiwalu Mlodz:lety I 

ltudentów. 

pidcl.órzy. - Mieliśmy ~ut$ 
trudno,śej. Nie, nie L ludzmiI 
_ ubiegając nilsze pytania 
dorz-uca szybko - Chęt
l'Iyeh bylo dużo... Nie. było 
jednak odpowiedniej sali na 
próby, ·nie było InstrumEn.
tów dla kapeli. Basy na 
przykład wypozyczyHśmy pry 
watn..ie aż zza Tamowa. Po
czątkowo zbieraliśmy !dę w 
małych pokojach - a to nie 
tao\< łatwo zmieścl6 40 os6b, 
tyle bowiem liczył na l'OCząt 
ku nasz ZE ·Spół. 

Mimo tych trudnoścI dziew 
ezeta I clllopcy z Lublijny 
postawili na iwoim - mus!:ą . 
pokazać na co kh stać. A 
stać ich na bard.z() dużo . .Tuż 
w kwiEtniu na eliminacjach 
wojEWÓdzkich w Rzesz~wie 
- po trzech miesiącach ist
nienia - zespół zajął II miel 
S<: e , /J. solistka zespołu A l.bi
na Kuraś - pie-rwsze. Ka
pda wyjechała potEm do 
Olntyna na eliminacje cen
tn>lne. gdzie zajęła II miej-
$.et!.. ~ 

Za te oslągttlęcia kapela % 
Lubziny w€Źmie udział V<' 
l"utiw;alu w Warszawie, 
gdzie reprezentowa6 będzie 
jakże bogatą sztukę ludową 
naszego województwa. 

Mimo tych sukcesów ze
ap6ł a·rtystyc7ll1y z Lubz~ny 
nie "osiadł na laurach", 
Wr~cz przeciwn1e - te suk
c€.Sy pobudziły go do jeszcze 
·bardziej systematycznej pra~ 
ey. Nie wierzycie? No. a te 
próby. które odbywają sifł 
dwa razy w t y go<i.n iu7 

- Zespół nasz liczy obec
nie okolo 60 osób j ma w 
swym r€opertuarze 15 p ·iose
pck z Lubziny i o]):o.Jicy -
wyjaśn·ia nam Anr:irzej To
mEra. - Chcemy, ażeby te 
piosenki, które już są niemal 
z,apomniane nie zagin~ly. 
Choćby np. taka .,Sowa". 
Spiew41 ją we wsi pewien 
8tax'ollsze.k, ponieważ była ład 
na, postanowiłem ją onraoo-

/ wać dla naszego zespołu . No 
i coociaż tEn człowiek ' jut 
ni-e żyje, ale piosenka jest 
&piewana prZE~ nas i podoba 
się wszystkim. 

Zespół a,rty:s.1;y=y z Lub
mny, to nie tylk-o kapela, so
llści I chór _ t-o także ze
~ół dramatycz.ny. 

Przygotowujemy wła
sm.!! widowisko muzy.czne 
HChłopskie w~el.e" - mówi 
Jedm z crlOTI!kó;v zespołu.
Chcemy q-romadzić tam 
ws.zyst'kle la<CI.n1~jsze pdo-
S€11ki ~jewane u nas na we
.sElach. B..o-bl to właśnie nasz 
kiuo·wnik. .. 

- A jakle mamy planyl 
- kot Zdzisław Fryz zamy-
śla si~ przez ch W1il ę. ppe
de wszystkim <::h~emy wy
kończyć sobie salę do prób i 
świetlicę. BEidzje to koszto
wał,() dużo w ·acy i duź-o pie
niędzy. Staramy się zaradzłć 
tEmu sami. ale ciągle jesz
cze mamy za mało pieniędzy. 
Prezydium P<lwiatowej Ra
dy NarodQwej w Dębicy ma
ło się interesuje nami ... 

Utarł<l się u nas, ze przy 
każdej uroczystej a,kademii 
robi się tzw. C7.~Ść artystycz
ną. W Dębi-cy przypominają 
sobie o Lub1Jinde właśnie w 
takich wypadkach. Może by 
tak jedrnak częściej przytpO
minać sobie o tym, że Istnie
je w Lubzinie zespół arty
styczny, którEmu warto po
móc? 

- Gdy tylko bę<:lziemy 
m1eć własną salę, zaczynamy 
próby zespołu tanecznego. O
becnie przygotowuje się do 
Występów zespół mando1ini
stów. Chcemy grać i śpi'!
wać. A ludzie? O, spójrzcie 
do drzwi... Ci "obsErwato
rzy", to być może już jutro 
członkowie zespołu. Tak. tak 
- każdy znal! żobowiązał 
się zwerbować do zespołu 
iednee-o noweJ'!o członka. 
Chcemy, żeby bawiła się ca
ła nasza młoo:n.ież. I to nie 
tylko z Lubziny. Pr;wchodzą 
już do nas miedzi z Brz0zów 
ki, przychodzą nawet z Za
wady ... 

Próba zespołu dobiega koli 
ca. THaz kapela ,. ucina" 
skoczną polkę - Z3czyna się 
we/io!a zabavla . 

Kazimierz Kozub 



,NQ'WlNY RZESZOWSKI1Il 

CO ZOBACZĄ I USŁYSZĄ 
uczestnicy Festiwalu z woj. rzeszowskiego 

V Festiwal będzie wielkim 
przeglądem sił młodej nauki, 
sztuki.i kultury. Chcemy, by 
śpiew i tańce, ;współpraca 
kulturalna służyły wielkiej 
sprawie pokoju I przyjaźni. 
Po to przyjechały do Warsza 
wy indonezyjskie tancerki z 
dalekiej wyspy Bali i Berliń
ski Teatr Berth0lda Brechta, 
po to goście ze 114 krajów 
pokażą nam 400 programów 
artystycznych, narodowych 
i około 90 programów mię
dzynarodowych. 

Bogaty jest program wy
stępów tanecznych, chóral
ny{;h i muzycznych, przedsta 
wień teatralnych, programów 
filmowych i zawodów spor
towych na V Swiatowym Fe
stiwalu. Podamy tylko naj
ważniejsze imprezy, w któ
rych uczestnictwo młodzieży 
województwa rzeszowskiego 
z wszystkich 4 tUIIDuSÓW za
planował Sztab Zlotu Mło
dzieży Polskiej. 

Uczestnicy pierwszego tur
nusu 31. VII. -= 2. VIII.' ... 

We7llllą zbiorowy udział 
w uroczystym I spon-
tanicznym otwarciu Festi 
walu w dniu 31 lipca, na 
który złożą się występy ' go
spodarzy Festiwalu - Pol
ski. Półtora tysiąca zespołów 
artystycznych zademonstruj e 
piękny program. Ze specjal
nie przygotowanym progra
mem wystąpi zespół "Mazow 
sze". "Sląsk", CRZZ - Sko
lim6w i po raz pierwszy Ze
spÓł Tańca Polskiego. W ,na
stępnych dniach I turnusu 
przewidziane jest zwiedzanie 
Pałacu Kultury I NaukI, 
zbiorowe wycieczki statkiem 
"Bałtyk" po WIśle, ogląda

,nie występów cyrku węgier
skiego oraz udział w otwar
ciu II Międzynarodowych 
Igrzysk Sportowych Mło
dzieży. 

Uczestnicy Festiwalu z 
woj. rzeszowskiego gościć bę 
dą u siebie ministra roInlc

·twa tow. Pszczółkowskiego i 
ministra kultury I sztuki 
tow. Solrorsldego oraz dele-

gacjemłodzieży Indii, Zwląz 
ku Radzieckiego i Niemiec. 
Ponadto zobaczą występy na 
rodowych zespołów artystycz 
nych Związku Radzieclciego, 
Chin, Niemiec, Szwecji, Afry 
ki Południowej, Indonezji, 
Wdetnamu i Libanu. 

W II turnusie 3 - 5 
sierpnia dziewczęta i 
chłopcy z woj, rzeszowskiego 
oprócz zwiedzania Pałacu 
Kultury i Nauki - uczestnic 
twa w zawodach sportowych 
II MISM spotkają się z mini 
strem PGR - tow. Radkle
wiczem. Wezmą również u
dział w spotkaniu najwięk
szym na Festiwalu w dniu 7 
sierpnia z okazji Dnia Mło
dzieży Polskiej, w którym to 
w gościnę do mi asteczka Gro 
chów przybędzie przeszło 
3,500 delegatów z40 krajów, 
Na Rynku Starego Miasta w 
dniu 5 i 6 zobaczą narodowe 
programy artystyczne Au
strii, Egiptu, Albanii, Fran
cji. Szwecji, Węgier, Włoch, 

Syrii oraz bawić się będą w 
wielkim karnawale nad Wi
słą . 

żyny polskiej z Cieśliklem na 
czele i twórców filmu "Piąt
ka z ulicy Barskiej" reżyse
ra Forda, literata Koźniew
skiego i artystę Janczara. Zo 
baczymy' r6wnież narodowe 
programy a,rtystyczne wysta 
wione przez delegacje Fran-

. ej i, Chin. Polski. Japonii, 
USA, Związku Radzieckiego, 
Austrii, Korei, Islandii, Mon 
galii, Tunisu, Norwegii i Nie 
miec. Zwiedzimy również Pa 
łac Kultury i NaukI. . 

W IV turnusie 13-15 VIII 
uczestnicy z woj . rzeszowski!'!' 
go gościć będą u siebie dele
gacje Chin, Mongolii, Alge
ru, Tunisu, Maroka, Suda s 

nu Francuskiego, Złotego 
Wybrz.eża, Nigerii, Liberii, 
Senegalu, minisŁrażeglugi 
tow. Popiela, literata Bro
niewskiego, ZobacUj rów
nież narodowe programy ar
tystyczne wystawione przez 
delegacje Austrii i WęgIer. 
Uczestniczyć będą w karna
wale w Parku Skaryszew
skim i w uroczystym zakoń
czeniu Festiwalu . 

Sportowcy "Stall·~ realfsu'q 
sobowiqsania festiwalowe 

W III turnusie od 9 do 11 
sierpnia gościć u siebie bę
dziemy delegacje młodzieży 
Wietnamu, Indonezji, Mala
jów, Burmy, CE jlonu, Syja
mu, krajów skandynawskich, 
Austrii, Szwajcarii, Islandii, 
i Danii oraz ministra ośwIa
ty tow. Jarosińskiego i do
w6dcę wojsk lotniczych tow. 
generała broni Turkiela , pił
karzy reprezentacyjnej dru-

Tak wiec młodzi chłopcy 
i dziewczęta woj". rzeszow
skiego spotkają się z mło
dz·jeżą całego świata w War
szawie na V Festiwalu, że 
by przekonać · s:ę, ze najproś
ciej i najłatwiej jest zawrzeć 
przyjaźń poprzez wymianę 
myśli, poglądów - poprzez 
wspólne p02lnanie kultury i 
tradycii dalekiCh ' I bliskIch 
narodów, 

' Podsumowując I etap 
współzawodnictwa festiwa'lo 
wego należy stwierdzić, ż~ 
zobowiązania festiwalowe 
podjęte przez koła zrzeszenia 
sportowego "Stal" przyczy
niły się w znacznym stopniu 
do szybszej realizacJ'i zadań 
planowych, Najlepszym tego 
dowodem, że plan zdobywa
nia klas sportowych wyko
nany został do dnia 22 lipca 
'przez wszystkie koła "Stali" 
w 71 proc. Do tego też dnia 
zdobyto 18.251 norm na od
.znakę SPO. 

Na szczególne wyróżnienie 
~asługują koła sportowe 
"Sta.l" w Mielcu, Gorzycaeh 
i Stalowej Wall. 

Sportowcy Gorzyc zreall
.:Żowali roczńy plan szkole-
~ia. PrzeszlwIono . 11 organi

iatorów SPO oraz 7 sędziów 
lekkoatletycznych. Ponadto 
członkowie koła sportowego 
"Stal" w Gorzycach przepra 
co wali 750 roboczo-godzin 
przy budowie własnego sta 
dionu. 

Podobnie sportowcy Dęby 
poświęcili 3,558 roboczo-go
dzin przy równaniu nawlerz 
chni boiska, zasypywaniu ro 
wu odwadniającego, usypy
waniu wałów na miejsca sto
jące. doprowadzen iu wody 
do boiska, ogrodzeniu kor
tów tenisowych oraz wybu
do'waniu bramy wejściowej 
na korty. 

Procz tego sportowcy c! 
oczyścili basen pływacki i 
pogłębili strumyk, odprowa
dzający wodę z · basenu. 
Koło sportowe "Stal" w 

Stalowej Woli organizuje w 
każdą niedzielę oraz w dni 
wolne od pracy imprezy spor 
towe dla załogi tamtejszej 
huty. Ukończono rozgrywki 
wydziałowe w piłce nożnej, 
tenisie stołowym oraz sza
chach, Poczyniono już osta
teczne przygotowania do 

o 
Jest w pow, gorlickim 

wieś Bystra i jest w tej wsi 
koło ZMP. Zetempowcy z 
Bystrej, tak jak cała mło
.dzież w naszym kraju, zobo
wiązali się , że przed V Fe
stiwalem Młodzieży ; Studen 
tów w Warszawie wykonają 
kilka prac. Postanowili m, in. 
przepracować po 10 dniówek 
na boi.sku miejscowego LZS. 
Powiedz·ieli sob:e - to bę
dzie r'Hl Szym wkładem w czyn 
festiwalowy. O tym zamel
dują w Warszawie uczestni
cy Festiwalu z naszej wsi -
Szymczyk i Janasówna , 
Podjąć zobowiązan i e to je 

szcze nie wszystko. Trzeba 
go potem wykonać. W Byst
rej n:e mia ł jakoś kto tego 
dopilnować . Dni leciały je
den za drugim, Festiwal się 
zbliżał, a tu nawet na boisko 
nikt nie wyszedł, by wywieźć 
parę taczek ziemi, czy pomóc 
w wyr6wnaniu jego na
wierzchni. 

wielkiej spartakiady zakła
dowej, która rozpoczyna się 
w dniu 1 sierpnia br. Człon
kowie poszczególnych sekcji 
sportowych przepraeowali 

StaniSław Staliowskl 

763 roboczo-godziny przy bu 
dowie wału na stadionie. -
Przeprowadzono remont au
tobusu, zorganizowano 4 bry 
gady sportowo - produkcyj
ne, wybudowano boisko do 
siatkówki, skocznię w dal i 
bj~nię. 

r-----_. --. ----... , - -------------

) 
) 
) 
) 
) 
) 
) 

l 
Trenerzy poszczególnych ( 

dyscyplin pq:eprowadzill sze 
reg treningów w ludowych 
zespołach sportowych. 

( 

Poza realizacją zadań pIC! 
nowych zdobyto 496 złotych 
oraz 3q6 srebrnych sporto
wych odznak festiwalowych. 

W tyle nie pozostali spor
tow~y sanockiej "Stali", ktć 
rzy w ramach zobowiązań 
festiwalowych wykonali sto 
jaki do skoku o tyczce, prze 
prowadzili remont kortów, 
boiska do siatkówii:i oraz 
ringu bokserskiego, ,uporząd
kowali przystań kajakową. 

W kole sportowym "Stal" 
Mielec do wsp6łzawodnictw11 
festiwalowego włączone zo
stały wszystkie sekcje. Sek
cja siatkówki zorganizowała 
5 wyjazdów do LZS, a człon 
kawie sekcji tenisowej przp. 
pracowali 250 roboczo-godzin 
przy budowie kortów. Zdo
byto ponad 204 złote oraz 164 
srebrne sportowe odznaki fe
stiwalowe. 

W pozostałych kołach spor 
towych zrzeszenia "Stal" jak 
np. w Dębicy i Łańcucie zor 
ganizowano sekcję kolarskł· 

Na zakończenie musimy je 
szcze dodać. że członkowie 
rzeszowskiej "Stali" przepra 
cowal! na własnym stadionie Nazlm Hlkmet, znllkomlty poeta turecki przybył do War-
przeszło 3000 ro'boczo-godzln. szawy na zapro ~" .. n ie Mlp,dzynarodowego Komitetu Przygos 
przyczyniając się do tego, towawczego V Festiwalu Młodzieży I Studentów. Zapoznał 

ł d · 22 li się z przebiegiem prac nad organizacją jednej z wystaw 
że zosŁa on w mu pca obrazujących życie młodzieży tureckIej (na Zdjęciu). 
całkowicie oddany do użyt- CAF - fot. Pieńkowskl. 
ku. I,-~~ __ ~ __ ~ _____ ~,-~~ __ ~~~~~~~ __ ~ ...... 
pracy trochę "na lipę" 
Ale w Zarządzie Powiato

wym ZMP w GoTlicach ktoś 
tam gdzie od kogoś usłysz?l. 
że w Bystrej młodzi coś ro
bią i że ten ktoś aklJratnie 
pisał sprawozdanie dla Za
rządu Wojewódzkiego ZMP i 
to o pracy festiwalowej, 
wstawił sobie ot tak na "lipę" 
takie zdanie: "Młodzież z 
Bystrej' przepracowała po 10 
roboczo-dniówek przy budo
wie boiska sportowego dla 
miejscowego LZS". Ten ktoś, 
kto to napisał pomyślał wi
docznie, że zaszkodzić to ni
komu nie zaszkodzi. a zaw
sze podniesie autorytet pra
cowników ZP. '" ZW stwier
dzą: w Gorlicach potrafią do 
pilnować festiwalowych przy 
gotowań. Zresztą Rzeszów 
daleko, zobowiązań tysiące 
i kto tam ich wykonanie 
skontroluje. 

Potem jeszcze to samo (o
pierając się na spraworoan1u 
Z ZP) WYdrukowano w Da-

szej gazecie i tu ... pech chciał, 
że przeczytali to mieszkańcy 
Bystrej, Zdradzę Wam tylkO 
tyle, że było z tego we wsi 
dużo : śmiechu, kpin i drwin. 

Z wszystkiego trzeba u
mieć wyciągnąć naukę i z te 
go Wypadku też , W pracy z 
młodzieżą nie można się oszu 
k:wać. Młodzież jest zawsze 
pełna zapału do roboty. Je
śli ktoś w to nie wierzy, 
niech spojrzy na SEtki me
trów naprawionych przez 
młodych dróg, na wyremon
towane przed Festiwalem 
świetlice, na urządzone bois
ka sportowe, na inne prace 
wykonane prz€'~ młodzież w 
naszym wDjewództwle. 

W Bystre; młodzi też ma,1ą 
w:ele zapału i chęci do pra
cy. W latach poprzedniCh u
ni właśnie byli inicjatorami 
budov.ry domu świetlicowego, 
kupili do swojej świetlicy 
radio. założyli LZS. Potem 

praca osłabła. Jeden jest wa 
runek, by znów wciągnąć 

młodzież z Bystrej w wirro
boty - trzeba jej pomóc. Tej 
pomocy oczekuje ona przede 
wszystkim od Zarządu Po
wiatowego ZMP. Nie chce by 
ją chwalić za to. czego nie 
zrob i ła, nie cierpi fałszu i o
błudy. Woli by ZP ZMP np. 
urządził w Bystrej festyn 
sportowy. To jej po-mo~e włą 
czyć się w rytm rnlodzieżo
we; . festiwalowej pracy, kt6 
rą żyj ą dziś młodzi całego' 
świata. 

. S. 

A swoje zobowiązania fe
stiwalowe też chca. wykonać. 
W kole ZMP jest 25 mło
dych. 250 dniówek przy bu
dowie urządzeń sportowych' 
na boisku to nie fraszka, Mo 
żna wykonać dużo roboty. 
I o tym ZP ZMP w Gorli
cach też niech pamięta. 

u 

I , 

s __ 

Włodzimierz Boruński 
'. , , 

MORALNOSC 

Al/{QliQL l 
ZMtvln~z Ą 

" \lYDAj\IJOS'(. : 

Znam moralistę, który krzyczy 
O zgubnym wpływie alkoholu, 
Ze niby jest on jedną z przyczyn 
Dla których ludzie ukraść wolą, 
Niż go się wyrzec. Więc ostrzega, 
O wódce sloganami strzela, 
A sam - jak mówi Wiech -ler-iega 
Co dzień zalany jest, jak bela. 

-0-

Dyrektor stwierdza o f i c j a l n i e, 
Ze zdrowa krytyka buduje! 
Ze gniewać się - to niemoralnie, 
Ze on za krytykę dziękuje! 
Ale p r y wat n i e pan dyrektor 
Potraf! zemścić się bez słowa: 
Dostaje wymówienie nie ktowinny, 
Lecz ten, co krytykował. 

-0-

Był typ, co wykład rozpoczynał 
Od spraw najściślej osobistych: 
Ze główna rzecz - to dom, rodzina, 
Ze grunt - moralność komunisty! 
Wciąż ciskał słowa na kształt gromów, 
Ze sprawa to nie byle jaka! 
Potem odchodził , Nie do domu ... 
Bo rzucił żonę dla "kociaka", 

Urzęnn!k, który wziął podanie, 
Z przyzwyczajenia je odłożył... 
Chrząknął... i zaczął jeść śniadanIe, 
Dwie bułki z salcesonem spożył... 
Zapalił papierosa, .. Potem 
Zmierzył petenta, co spał z ' nudów: 
- Dziś nie mam czasu r Mam robotę l 
W Polsce pracuje si ę dla ludu! -

-0-

Kierownik mówił do kolegów, 
Kiwając głową bardzo smutnie: 
- Dlaczego u nas, ach, dlaczego 
Ciągłe niezgody, wieczne kłótnie? 
Zeby rozwiązać ten dylemat 
Dał pracę ciotkom, wujom, stryjom ... 
I teraz w biurze kłótni nie ma -
I jak w r o d z i ri i e wszyscy' żyją. 

-0-

Ja wiem, że są groznrejsze rzeczy, 
Co przeszkadzają w naszej walce, 
Ze na mniej groźne (co tu przeczyć?) 
Niekiedy patrzy się przez palce. 
Można wybaczyć różne wady, 
Le,cz już nam stają w gardle kością 
Ci socjaliści od parady, 
Z tą swoją giętką moralnośo~ 
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SoOO4a i .niedMla 

30, 31 , 
~Z()W 

Dlyż\:< nocny : ~t'.~ '81M1~CZ
na nr :f ·ul. Czaok:lt8ge '2 

~Q$'"towle łł;atu·o.kio~: ,ul. O
·,ro.6.o9w ,StalW : ~:du :!9. 
łeJ.09 

·s tra-t f'1YŻ1l rn.': u!. ~Ickl-ewl
cal 10. te1. 118 

K,tna 
APOL'LO (uLW: Kl.l:me3l

Alelrn - ~odz. IS: 1'8 i ''20 
PRZODOWNIK (ul. ..pstrows.\S,ite 

41-01 - f\o\t~~ -..,dz. n 
,I 19 . 

WDK (uJ. Okrzel 1) - 80bo"-' 
S!l)i ali JuJizie - 1IOdz. :1' :1 III 
niedziela ~ Nowe .pokoleni", 
,iodZ. ą l.1ł 

t.AJQCUT 
ZNICZ ~ " .... rt cEll~ 

Uw~' J - rl!pertu4r 'kI)1 .POd~.J 
~-YWJ ·\n10J'll'la(m CWf' . 

Muzea 
MU;lĘUM OKRĘG.OWE w 

RZEszewn: u1. ·>3 Ma) .. '):1 -
czynne od godz, lo-J;6 

MUZEUM iW l.AJ!.I~UCU: 
rzy nne od ;Jodz. 10-16 

MUZEUM W JARQ!i;ł.:AW.!U 
czynne od godZ, 10-15 

Teatr 
PARSTWOWY TEATR ,ZILM! 
J!,ZĘSZ;OW5x;n!:.f - ~"ct,. ·
.J . $ziJllawslO~go ,,M.ost" 
w wykoJla;ni1.l ~.ań.~tw. ':l'ea.. 
tl'lJ . pow,nechne!l0 ~ Wat-
naw<y 19!iZ. 1$ 
fI.~If!l;. - ,~" ~" .~ 
j 1ll 

WDK 
WOJEWOMK1 IDOM KULTU-

:JtY ZZ ul. pkrzei " 
nledziel~ goclz. la - l'!!)!'«1le~ 
łilmo-wy 

,odZ. 11 ~ Ko~W'S wycle~ 
kowy zMP ,od haslem~ 

"Wędrujemy po rod~nny!ll 
SIIl;U" 

Radio 
SOłIOTA 

Program l - 11 • .,.1;1 1322 ftl 

Pro ,ram dnlll 'S.li5 .1l1.M. Wia
domOŚCI 5.~ 6.1)0 '7.1)0 '7.~ 12.M 
16 .00 20.00 t3 .00. 

5,11) PoraJ)~ l'oz\lUitns{!1 ,1'01-
·nicze 5.~O Ml:l~Yka '5.'111 ''Uimna
.s t Yk</! 6.Ui Z ~ooenIk~ -ciElpra
cy 6.,33 uleMarz .C!HłWwy -6.46 
C'im.oasty,ka 7.1ii .0.t·~~stry -d.ę., 
te 7.45 T.ailce lud.cwe 11.00 
X-o!'lcert 8.»9 '"iI"ierw"",y bi
wak" sj<JdL -tH.1I .drJieol '1l.0II 
.. ,Piękne gJo~y" .9_35 l';kkldie 
rO'l1")'wkowe 10.00 Muzyk'a .l\yro 
foniczna 10.40 KoncectćMru 
PIl. 1.I.~O .,Cz~)'y ~e 1510-
st'ry" fral1'm.. pow. Is:;J.ero~IY
n')l z T&nsk i cłl H-offmanowe,l 
li.;;o !o:fU1.y\(,1 .a:k1Cua:lności 
.l2 .10 Prz.egl.-d l'.I .. <ty-sl.ot=ej 
12.15 Utwory .~rlep.i.a.ll~w" 
12.30 Na swojską 'nutt 11.50 
A~!:łyci. 411 Wili la1ltl h_l'WIł 
16.30 AUdycja dla .dzieci 16/% 
Koncert życzen 17/.00 Z 'i!y(:i;a 
zwi~~klJ Ita·dzie.cł<~ 17_~O 
'Koncert rO'lrywltowy 16.:211 
Koncert laur.eat(>w .wtiwalóMI 
młodz-ieiowych 18(10 Przy $0-
bocie po robocie 20.:25 Muzy.k8 
taJ!e"1:na :':1 .&6 "elielon 22..00 
Kronika s.po..rtC'wa 2."2,0\0 !M'.tZY· 

ka 'operetkowa 22'.40 Melodie 
taneczne ~3.10 Mw:yka tanecz
ne. 

Pro-gram II - na faJl367 m 
F.Fogram dnia 5.30 13.05. Wia

domości 6.007.0" 7.40 14.00 1.8.15 
:21.-:10 '23.50. 

W .nłe,Qzi-ełł~ : "'W 7lll-sZ'ym IW Qj.'6w1id'Z lwie 
.na .Festiw.aJow,y; .. Zlot \ 

... .. 
I 

PotlCbn-e sprawy -prowadzi! , 
ostatnio Są.d Powielowy w , 

'lR'0eS"l'C'W.re. "M. in. -przed , są- : 
.-tłem ~ t~ł:a A1'bi rra 'bą t,kia , 
pr<lrOWrri~;l Ur~.d.u 'Poczto
w.ego' W Rrrszcwie, ~któr:a f 

:p.rzywł" " z r·z~;l,, gohie 3:750 -zł . 
'Od ;pd~t? '-em il{·ll J:q;)3r, do , 
marC'2 1'954 w , ('~oi1" 'wikcl1Y I 
Wl?n i a . c~n.,c"~ i s'ł l.:7.brwydh , 
przY ','Pr.I;y jmowari i u W'Pła1 1 
-enlkowyd1. . " 

i6-ąd iPrJ..w~tThW\Y w ~Z0- 'I 
1w'E! ·.\V\V'm.ierz\ył ;:jęj ,:k~ ~ lat ~ 
<w~zf>!mi:a. 

Mł!Hlzieży 8półit1;j etczej -
Na stadionieZS i K~ ,lejarz w 

'-Rzeszowie 1>dbęd$e! się>, w ,nie 
'dzielę od -go.dz. 19 ~rano Wo
jewódzki F.estiw:a,lowy , Zlot 

.Młuftzleiy ~półdu"llczej wpj, 
rzeszowskiego. ' 

Program Zlotu I przewiduje: 
- defilad.«: mb jdzieZY, 
-me.cz pilkinożnej KS 

Sparta LlIbaci ów KS 
Start .Strzy:i.ów, . 

- mecz ~ilatk: . ówki ,męskiej 
.1 .żeńskiej, 

- .za-wody \lOolarskie (itart 
i meta) przy I wejściu . głów
nym 'na sta:d~nn, 

od godz. }lO-tej dl) 13-tej 
-na· stadioniel "Sparta" ul. 
'KTakOwska;Z1lwódy lekkoaUe 
.tY'Czne, 

- polmzy! .zespołów ,art y
styczrryćh .tU lncczne, chórai
rre, ma ndOlil1. istów, .o t l.de.,.1.ra l 
.ne) Bp-nIl-racy z "Rudnikal 
'Gorlic, 'PrzlE . myśla, ' Jarosla-' 
'wia, .'PSS ·Z '. "-l\:rosn3o, PZGS : z 
'Mie'1ca i łj ańcut3o;6S' źDuk
'H 'i -Swilcz~ , 

- wiełk.t zabawa mlótbie 
'żowa w P2 :rku Sta.romieściu 
od godz, 'B) · z ' licz.nymj , nie-' 

:!łPad:.iiank,a .mi. , 
·Mlę.dzy ' stadionem ;,Kole-' 

':la-rz" 'I ,:~ parta"oraz·.'Place-m! 
'Farrrym j parkiem .staromiel 

<Wie 'kurS Bwać będą ·~pecja.I ~ 
'lle sa·MOt hudy i autobus. ' 

, 1 .... ,,, ... ,,,, ....................... 11 .......... ' ....................... 111" .. .. 

; ~ Wielki konk.urs 
Red!łkcJI ... 'N<J.\\tln .RzeS7.o.wsldcll" .I .d.idzlału Wojewódz

kle~o PKO pod hasł, ,m: 
.. W~zyscy oszCltę1l~ 'prl/leZ~r.1łI\lte c - lipiec - si er-

Titeń'''ddbl-ega ·lmtiQ;J.. 

W dniu 25: lipca" o<iIbyła ' się 

wycieczka zO'rgan:zo\~ana 

. przez Wojewódzk i Zarząd 

Dróg Publicznych, w której 
wzięło udział okolo 150 in
żynierów i 'techn :ków z ca
łego województwa. 

Celem wycie~zki by ło z~' 

'poznanie się z nowy mi me
tod?mi budowy dróg.prewa 
d·zon ym' ' na trascch : Rzes zów 
- Debica ·- :rvE€!ec' - Tar
nobrze;; - ' Nis!{o. 

. ! 

,"' j 

UC'le51nlcy wy cJ ecz'ki ' obe,jrz~U 

rÓWn!f 7 . h ', : ";-" .. <; . most '.'·- stalovve
g-o na r :. t ": i:! \V : : i l)~e. N o :zdtjęciU: 

. Wb i4anie . pali, żelbetowych . 

Na' 'dij ęclll: Bu.dow a ' nawierzchni smołowej na tBasle '·. 'M~e -
lI' allll)b ! lc: e g. ''Pi:! ,!!od-t. 5:37 tlo '7 :45 tr-an,;· 

m.lsJa z pr . I 7.45 Przerwa 
13JO Koncert .\lQPUNtl1n-y 1.4.1'0 
1"~1 :argentyńskie I hts~p8ń
ski1!1'ł:30 Koncert mgrany 'n' 
płytach .. Muza" 15.00 Otwory 
for~pi>ano",e lBeettroV\'Jna 15.25 
Koru:. ,r:oz~ywko"~y .r6.oo ·K-onc· 

'~Ciłutlnl"wy -n.W ,;Taiiae l 
~:ma wcz&atll1" <db8 ~ie 
ci 'l7.30 Na warSLi'wslp·e.l .Iali ł 

'~:100 'Mu"IV\<:a l1l:llO "l"ell-e'.ton 
",~y 118;35 ?,łeSnl, ;tm!Jmli1! 
,lutIG~,,-e !l9 rOO .MU'L~ ,I .~l
noś;:;i ' 1'9:25 .. 'P ieśri I wędrowrow 
;r, ·.tł~Ju '1l;PO",ieśtll ~d:1;JJwnic 
!:Z,!!" .rg:WS MUZYJ!.a lane.<:Z1UI 'j , 
mI .3S -Piosel~ki r.a-dZietlkie '21:00 . 

.K\l,Pun· okonkursOo\vy ,nale~y ,w~.clą.ć, . r:\Qkladn.le ·..wypebl ić 
jl'W 'Ilłeprze'kraczalnynyterm1!n'le do .. dnia "20 sIerpnia. br. 
pllll1MłaC ,:J)6II.;adr~m: ~.6il:d2lUt1 \W,v:' ~,wódz klH? KD~ w Rze
szowie. til.'3 lVlaja 23 z nąplsem na~k~perclc: ."Konkurs". 
;NazwJ-IOOJ ;1l1DJe"'-_____ __ 

,~ 'łIdreszmnleszl<l\lrta _-' ________ _ 
FJ~l)ty ·~trmpol8~~ 
~du wo.\BJ<owyth JtlIla· 
tor.$.kich .~j!!lpglów "'~i\(st~- i 
1'lycłl '22 .110 Kcmcert ,;Z ;QałepO 
:Św.ąttll" 23100 'Koncert wre
~1lf\~. 

NIEDZIELA 

Program I - ... ifaU '1322 -m 

Program dnia 5.53 10.50. WiJl-
fiQronściti.110 .1.00 ~.OO ,20,00 
lr.l;1JO. 

,6.05 "Muzylgt '6 .50 Kalendarz 
r.adiowy 7,13 PrzeiJ;ąd ;Jll'asy 
$tQlec-~nej '1 :20 ·:t;:~rt ' 7.'50 
~po~towcy wkejs,cy ona -sl:!lltt 
:-s:1ltl 'W~ ·l:eIi.1>zy 'i aprewa :S:15 
jMe!-EJdi>e " ilmowe I ·op,eretk-owe 
11,00 ~płlwi1!dzl. ,:hll -49" ':9 .12 
'Mu~.l;a .;popularna )OAro .,;1'Ian 
'T--atIeusz" odc. ,poem'Blu~. 
',M't-ek!lewicZ>l 1<0:20 Koncert so
listów 10.57 K-oncert 'Żl'C2Jen 
ł1! ,1)4 'Pmer·we ISlO/) 'TygDtlnlo
"yy :pr2:l!'gląd wyc!a-rz-eń mię- ' 
,~yon81F'elflowych 18.25 :-ł\'U!latli~ " 
do tańca '~191\ Ątrdyc'j!a-ul-a 
wsi 14.1-5 Pieśni l -piosenki róż
~ch .lllll'odów :14 .46 :MU2lyka 
l1i.~0 Muz:y,ke lf-0zry·wllrow.a ;1-61411 
'Tr;;u~m!s}a ·z u·J:.~tl!iśd 
.o,twa'r.Cla -v .S;w.i.a1:0\\Ol!g() :Jiles
·hw.:ału '~dzieży I j;tu~t9w 
a.no :Mu~)(a I1!.30 "Selena 

1):Cil,Ska" - J8tl .K.!:8cZmaT lQ;OO 
N.a pi.~cloJlnii '20.'25 MuzyJs;a 
taneczna '21.~ ~SOly kr.a·mik 
21:llO ,;S.łlYnni wlr-tuml" - 'Zl-

1SIlI \F~tl ~pne 1lI!!1!0 
,.lmt\pol~i<e 'w.iatkJm.mici ;8IIOr 
1!IrW~ :22.80 ;ll'l.Ul:Y I!:a -tane"C1Jn8. 

~rll'll "H - <ft1l fIlIJI '."" 1ft 

.pJ.lPł:.~ ;dnie 06.33 41.-:10 . Wola-
110m ości 6_4{l 11.00 1-7 . .:00 '2l~ 

;23J51I. 

~1.~5 ..K-ruwent ,'1;,'10 ~~ 
radiowy 8.15 Melodie fl\mow.e 

:1 ~et~ 11.30 'lWlml!lnt lJlEl
'puiarny :9.,00 ... .ZOJ;ól1\Y u,eoi>r" 
fragm. pow. '1'11 . :SZołGchow/l 
9.20 ~ty .śwtetfi-co~ pr2l!ed 
mi.kro'f{mem '4l"'O.hw:e~k i 
He.nk.a w ogro,<lzLe 'llOOlłlgi-cZ
'oym" słuch. cna dzieci ln.OO 
l'It>we .na-g,"'''ia 1]11) .30 'Poer:,i-a I 
~u!l;yka -11:110 .. ;I'~mcZQl;Qwy 
kPmL1Iet r",Wf)~j~~ ,w <B1.a'-
. łymslO'ku" .pąg. 11.1S MUZ"y.kil 
looow8. !ll:30 .Spi~wacy -pdtscy 
-A. fip'lecRe"<SIca_opoan 112104 
.Kon.oert .mu-z,yki IflJ}ls-ldej ;l311l0 
Joak Polska dlug·ajM:.eroka .L3.:l0 
'Muzyka dl-a ws~ystkic-b 1'4.10 
,,~yg<XIa .StQ.l;i;;a" shtoh. <wg 
humoreski B. Pml<ia 'M.45 ~u
zyka 15 .. 00 '.GałokS'ltałt twór
,czcScei Ohopina :L'i. 30 'Z ~yo.ia 
%;.wi1!<U<u ·Rałi1l;ecld~~c '1'6.110 K'On 
oOe 1'10 ~z lWW.,koW" '111105 _.!e-
10n aktułlląy 11.15 Mw:y.ka ,lu
-dowat7.15 Du~.t ;forte;piano-wy 
Rawl= '1 'Lan-Ó8uera 1'8.011 'Na 
,tali <humoru I ~tyr~ a!8 .30 :M'll
:l:y,ka talle.=e I ,1'CZrlY"~kf)",a 
~:30 Odtwo.rzenie k<>Ilc:er.tu 
lO.rk. ·lątmer.rlne1 z ł!:-@!I,;iDe1< -
·Festiwal · :IS>t>!!husa '21)100 :~I'O
.llIlł! .tMle~ne 20.30 .. Rytuał ro
tiu MU~IJ:8V~'.ów ·opow. Conan 
D.ay,le'." 2J..00 W.\eczl>J'N sere
'!lana . ~2.00 Mu~y.k.. taolleCZJla 
22 .. 30 WIdo.mości .sJlorww,", 22140 
'M:uzYl>a ró",nyeh .nar edów. 

:Zawód 

. łt'Hells!!e prlłC~ 

Data, kwota I n'azwa:. plac6wki1,\w,-kj ;01'ej..:-dookoll:a'na!Z!Osł:ala: 

1'l8mł-wpłata- - ,,;.- - ..; 

~a wpłata 

lLhcla\\jPłata 
W ' Łęt.ownl prac\! .le · ot8'cz~rk~ - ma<m:yn~ ' '''I'J:ląoa " do -ot:lczan~ 

'Nr 'k8Ią7leczxl '9Szczędneśólowęj ~ _________ _ ~E!m()tą 

'-sku, 
m iesza'n iny ·kamienne.1, 'zlożonej z ,grysu baz.altowąo " 1 pia-

' 1I .. 1 .... ł'~ .... I ......... ' ... I .... ' ..... liliIIi ... III ..... ·.III.IIII .............. i 

-----~-----_._,--~._=--------------

'Mamy wiel-e powodów .-00 r-l1-' .. ' punktów. Następne ' trzy ' jede-
dości. Ubieały ,~dzień, w któ- ' t l;'nastkl <a to ' .stal M1 eqec , ' Stal 
;y.m iŚw.ięoillśl1\y .;x;~l'0C'lnicę · ,\ Rzesz6w I Włóknia rz ".Kfllsno 
w~W()}ęni.a .nM;aeJilo .IoMj.U, za- , b maJą na swych kontach , po · lS 
;litsally .zO&tanJe -złoty.\'D i ;~łtJsk8- ' \-': pkt. ' 5rodkowepozycje w · tabeli 
.mi w -s.pont-ow.ej histerii ;Rze- ' zarmu ,ją Obydwie Gwar'cHe 
SOw,&Z<lz,y.z,ny. ) , rzeszows*a '. (14 .pkt.) ,i cc\llełm-

'1ł'~t,1tł :mls~J;z~1)1 1Ś""iata IW tRZll- , ;,.ska (10). 
i81mW1!o. ~tasyna 'w'iśnhtwska' .:. W -grupie ' zagrożonej zna1du.ją 
.\BJUI!IM'lanl JU:e53ÓW) "moby.la i -l si-ę ' S\al :'SU·rowa Wola {9 -pkt.), 
'złotw ·tnoenlll lUR ,miallnoBt.wach, ",,·G:órnlk , GIill1.i.k , (9 . pk t,l, ,Ko"",)arz 
IU.cznlc1!Ych .'Ilwlata w ·~Isin- ' : ''Przemyśl (7 . pkt.), JKS Jarosław 
.&ach - iC2;1f\;;t.liśtny ,w wrasie.l . (7 ' :pkt.) -oraz Unia 'Zamość 
lP..i1!rwsza _pr,ezeotllw. ,pilkar-I ;' {4 , ló'k t:. ). 
$Ira <C>łIłUo'$ła ,Ilu~ <&UkC'8S; ' t' "Ju :% ju trzejfla moi",dziela może 
-w :otu»lu, WMIJW~'c "" ,&amtęj- 'y' .pr.zynleść , pewne . przetasowanIa 
Aaą ~zeD1iltll:ią .&:3. 'Drugak w ultlltclz.ie tabelI. 
'~Ira$ wo,j. "'Rsaj)lWSkie- ' W ''Rzeszowle miejscowa SIal 
." .ńte '1lGZQ&tała ~ .tyle 'I martO- , ~sci . u 'siebie '· łAi-bl.n'al\kę. M6-
'Wi!!m at.aGlonle Stall .w 'Rzeszn- ' ,w.ią ,w .kolach oeserwa·torów 'm!-
.w'~ ;połr.QJ1&ła Łó:dż 412. ,llunłoNY' strwstw III ligi, że l'zeszowia-
.nasz.,.o wq.)ew.ńdzU\Nl;po nie- : -ni", ' są ponoć w tzw. " sportowy m ' 
'%wyl,(le :zaCiętych boJach .zdoby- sztosie". te w związku -z ~ym, 
iłl 'Pa.m- .,~Iędu :6poPtow1!-. stać catą jedenastkę na ma·ksl-
.Ic",pokon\l.ląc w Gdyni. repre-. mum wysi Itl<-u , by dpjść 'do ' czo-
lftmt-~ !G~ '211. Mistrz· łowej p .ozycj L 
Klaoy ~ .,!unlru"ów ,staPt .ą.yma-' Outsmer ' Unia :Zamość 
nów W~II(ral u ·deble ,z C.WKS 
":2 'I .oma .rnlne 'saa""" '7:akwali-. w mecl.U z pCl'ollią na własnym 
lfUło;w.anla Jgłę rdo :tlnałnwych' pO.dwór.ku . zechce pos&awić · się. 
rozgrywek o mlst1rzostwo Poł- by ratować siebie od degrada-
.. i. . aj i. .N I'e robimy im· dużyc-h "na-

Radosn.y _ dla sportowej 'bra- dzlei. gdyż poloniści pos tanowili 
ci _ 'o<ył 'Mm \ t.ri,;..>.g~y ·ty.dzmń. . dążyć do u trzymania , p rymatu. 
U do.wminUiI\łn\Y. !be .z 'R2l<!szo.w:em· 'Druga lI-ka zagrożona spadkiem 
n&I"';~ się llcz)l'i:. te rak ,pisze JKS Jarosław nie bę(!zle mlal·a 

łatwego chleba w spotkaniu z 
.,.:I'M" w .śrruJn"'.i\(m .numet;re, · nlieł.etką ' Stałą, . której pilkarze 

tDot:vchczaso-wy le!tder · tiłll!eli 
fResovla w . końcowym ".'n1ecWJ 
'. 1 -rundy doznała "nteQcts'Aiw.artej 
'\!IOf-.aŻ'ki w : Łańcuc-le . "Rzeszowta-< 
'n'te rz~gr-.ali : z·anużenie , ~bo ::za
:gM-li 'Tl'ajSlabszy ·r"'ecz. ' :':I1.aJ,i tzlm 
-ny !tusz <pOWin;:en :dcrtirze \lI<l < 
::c\z1 ałać l1a całą .!Menast.kę · I 

l« to ' gila ·w . kiasle .'A: 
~'Spa-ua 1 łJallcut - (Górn}k . ·lłT~si 

-tto, IResov.\a ·- ~tta ~NUko, 
·S'al m;ę-b'a ~ ,-SMł ~Sa:nok, mzs 
··'Za-ezemle - $ patta . Sę'dzl~ów, 
-Sparta ;:Przeworś'k - 'Sparta :,las-: 
' ło, ~Wlśłóka 'D-i:: blea - ' Koh!jar7: 
'Rozwadów. "Gwar(!\a 'Prtemyś l 
- LZ8 Z urawlca, Górnl-k Sanck 

' Bu'dowl",ni ' Rzeszów, 'Unia 
Krosno Kole.j'aTz 'JaTośiaw, 
Z·"legly nTecz Kol~jarz R ozwa
'dów - G warUia 'Przemyśl za

, ·kończy/ .- się wyntktem ' 1 ~ 0 " d~a 
Kolejarza. 

LEJ, KOi\ TLElT1!KA 
W . Przemyślu na ' stadionie 

Gwardlt od będą s tę w ·sobotę l 
niedzIelę wojewódzkIe mistrzo
stwa lekkoat.letyczne ludowych I 

' zespółów spnrto\\'ych. . 

·ZU·ZEL 'I 
Stal R,es<l ów w~!te;:dż a do Ło

dz i na me cz z t am t ej , zą Spa rtą . 

'P a ństwo.w.y 
Teatr 'Powszechny 
z Warszawy -

':w ~ieszuwie 
M' liegn ;~ykonartiu 

,:MoSt" 
,\J. $ZAWI~\W:'SfUEGO 
,w ::dniu "30 l i ~31 IUpOa :br. 

~lfśt!U ~będżi~ ·W "Rt~Uowie 
mań~twowy /.rutr ~Pówsżedh
at Y ;:z ' Wal's2!aWy, '-który '~t" 
+Pi 'W 'sobotę . j 'nieddełę (~
!1Jdta :godz. .19i30, llłedzłda. 
U7 l i :;:;i0) w sali Pa'1ł!twow6go 
'Ternu Ziemi Rzeszowskiej 
ze . sztuką . Jel'Zt;go .·S:r.aniaw
'skiego "Most" '- :rliż. Kltto
la Borowskiego, dekoracje' ..... 

'Danuty Pogorzelskiej, 
"Obsa'd'ę premierową sta'rto

'wi'ć 'b,ęul! : TeoLłar G1!"ndera, 
:!UHm JamiSlikłewicz, 'J-an Or 
"na, T-am'3ra ,Pasławska. ~bi
·,gniew 'Pneradżki, Młe'czy
',sław Serwłński ' i Edwa'ta ·Zie 
;Ihhki. 

-Bilety . nabywać (m'l!zrta w 
P. :! ńgtwcw~;m lFt!ah:t~ ;Złemi 
iRz{'szlJwskiej. 

'Spprtu do ."Rze~zow8 war to 
,,;.- ,udać '.!'lC naI>.J.kę ·szlrorenia maj,ą poważne ·apetyty - zresz- Z . d . . 
j;~torów. tą zupelnle zasłużenie na aWla OmlenIe 

<p" tym ,w~zysfokim ll rzys!:<:pu- zbliżenie s ię do 'fotelu .-przodow-
o",m,y 'zrrowd-oJ llomn"I11.yeh ·za- nika tabel i. ~3"ió.-<$'T~'ł0';.~'ł-::fiC'4~(~~~'i 
jęć. 'W,-acamy -na. >na.ze <stadiony' 'N-a boisku 'gorllćkim dojdzie' ,'i, 

I ,Iloi.sk-a :pono",e ;emool-e tym do r ównie interewjąc-egp 'Poje- t .POMOCNICZA SPOŁDZISLNlA RZEMIESLNICZ'A . 
!'lł~em w \.\,alk1lch '() ·mistr.zow-. dynku pomiędzy drużynami g Z. Z. O. ',.l MECHA. 'mKOW 
<;k i"" ;pun.k.l;It, znajdującymi się w grupte za-

A w.i;e.coo ·.pr~nosl . n;ajbHższ:a · :grotonych. 'P rzeciw n lk tem ·GÓr- . 'W r o 'C ' I a w, R ynek '47. 
nle:d'lI'e\.1\. 'nilu będzie 'Stal ze Stal'oweJ b .zawiada,·nia, że w dniu 1 lipca 1955 r. 

Willi. ~ 
l"łL'łU\ \.No.1}N'A 'I~rdśnleńskl Włókniarz, Któ ry 'g . urudlpmiłs ' spnedai 

.,gI.LIlG-A w pi"erwszym meczu u siebie ze" , maszyn bWfOwy!!h tł'o pisal1ia liczenm 
Jutro tj. 31 ' lipca plllo<1rze' -Bta-ląMielec "byl o ·k rok od po- ' . 

JI2 ,b1;U!Clul"""'.w~~łów wró .a~ki spotka .. się w dniu jutrzej- .~ W!iz-ystbch typ'ów, 
.,..~ b szym z 'Gwardią Chelm. I . I cą na .zielona. l\IIurllw.~ . . . y w I wreszcie KdleJaTz Przemyśl ' . p 'O W l e a c 'z y, 

tts:ls~ym dą-gu lrot1tynuowa·ć . 
• rozgrywki. - 'Zasilony '-Ry blck:m i R ó'ian- . maszyn do szycia i sp'ecj:ilny'ch truJszym~k 

;t'.nzodown\<kleft1! tabell ,jest na- ' .kowskim - ' goścl na własnym d d . k 
dal ,przemyska lI'oloni.a. któ~a re ' ·podwórku rzeszowską Gwardię· O po noszenIa ocre 
.wanżową runtl~, z,al·naugurowata NA FRONCIE KLASY 1\, : . wg obowiązuj ących cen zgodnie ;z IZarUfdZeniem ,~ .!fJ'J 

<1l\\'yc~twem w Gorlicaoh. 'Wice Po dwutygodnimV'e,i przerwie ~ tralnego Związku Spółdzielni Pracy. :K-192 Ql>. 
leadapem 'jest :Lnł>lln,an!oa, ~kt6- ' rozpoczynas te w ni'edzielę d ru- · 'I '-ł 
ril o'd Polani! dzieli . różnka 2. .rga runda mistrzostw klasy A. ~~~'",~'CQ]~~4'J~:ct-<;)l3:i:'J.>l:~~~~Si<:~f.ci 

"Xowmy IlI:~ftO~" .wY-4a<J .. UW ,,<P..-u , ł\e6a~uje *~&1um ~yjfl'<e. 'Rl!d-zk1:)a - -R-zesźów, 'Płac .'Stallna 1. Telefony: Centrala tetefoni'czna - 21-24, 16"03, ·t5-54. Reodakcj1l. noelTa 10-17, 18"'36. 
Oddziały n~,.j(cłi: .1'1%l!IUly-śl. , 11:1. MI~It!wlcza " , tmtDn.a:.e -'t(_DG, 'Ul. ,1'iOWGtkl '6, tel.~. - Delegatura ·RSW "P.ra~a" - 'Rzeszów, prac Stalina l,.iI .:p!ętro - telefon 18-56, 'uzlal c:igł05Z'eń
IA·52. PV".1~ ,,~w tel.e1cm _ ~ pu.nume;rała !JIGGI't. '5 111, lni1tl'tiIIl1ta ~ .. I, ~.oezna. '30 'Zł, rvc:ma.:6Q ·:~I,Prenumeratę.Puyjtnują.ua:jbJ1ższeplacówkl ,PUIlIK ,;Ruch", utzędypo'cztowe oI'az Iłsto- , 
'l!MHw1ejsey t\~.luy, - ';1)",*,_1 WI~ 1'A'oII1łU" ~me -s-6w. L~6-;~ 
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lwołanie sesji 
Rady Najwyżlzel 

ZSRR 
MOSKWA (PAP). W związ 

tu z zakończeniem Konferen 
ej i G~newskie.l szefów rzą
dów ZSRR, USA. Anglii i 
Francji, Rada 1I,1:inistr6w 
ZSRR złożyła RadZIe Najwyż 
szej ZSRR sprawozdanie de
legacji rządowej Zw:ązku Ra 
dzieckiego na wspomnianą 
konferencję. 

Prezydium Rady Najwyż
szej ZSRR postanowiło zwo
łać 4 sierpnia 1955 r. sesję 
Rady Najwyższej ZSRR w ce 
lu wysłuchania na sesji spra 
wozdan:a przew. Rady MI
nistrów ZSRR N. A. Bułga
nina o rezultatach konferen
cji szefów rządów czterech 
w!elkich mocarstw w Gene-I 
wIe. 

NOWINY RZESZOWSKIE 

Na zachodzie Europy po obradach genewskich 

Konfer.encja Genewska 
doprowadziła do zwycięstwa polityki pokoio·wej 

nad polifg'cq sily 
Rezolucja kierownictwa CDU 

BERLIN (PAP). Jak dono
si dziennik "Neue Ze;t", pre
zydIum Unii ChrześciJańsko ·
Demokratycznej uchwaliło 
rezo-lucję stwierdzającą m. 
in., że Konferencja Genew
ska "oznacza początek nowe 
go etapu w stosunkach mię
dzy narodami i wytycza dro 
gę do likwidacji napięcia 
międzynarodowego, zwlązą-

nego z uciążliwą dla naro
dów zimną wojną". 

Konferencja doprowadziła 
do zwycięstwa polityi\.i poko 
jowej i wzajemnego zrozu
mienia nad polityką siły". 

niem na mającej się odbyć 
konferencii 'ministrów spraw 
zagranicznych czterech wieI 
kich mocarstw wspólnego 
punktu widzenia obu części 
Niemiec. W tym celu przede 
wszystkIm konieczne jest o
siągnięcie porozumienia mi~ 
dzy Niemcami - głosi rezo
lucja. 

--~-------------

Prasa angielSka o spodziewanej 

Rezolucja stwierdza, że go 
towość wielkich mocarstw 
do wzajemnego zrozumienia, 
dążenie do ustanow: enia swo 
bodnych kontaktów I powią 
zań między Wschodem a Za
chodem bud?:ą nadzIeję na 
zjednoczenie Niemiec na za
sadach pokojowych I demo
kratycznych. "Nie należy 
przy tym zaPominać - gło
si rezolucja - że równocze
śnie z dążeniem czterech 
wielkich mocarstw do roz
wiązania tego problemu, sam 
naród niemiecki puwinien 
głównie wziąć udział wreali 
zacji , tego zadania. Problem 
niemiecki może być rozwią
zany tak. jak wskaZUją dy
rektywy dla ministrów spra w 
zagranicznych, jedynie zgod 
nie z narodowymi interesa
mi narodu niemieckiego 
interesami be:ą>leczeństwa w 

Oświadczenie 
przewodniczącego 

Rady FAO 

wizycie N.A. Bułganina i N.S. Chruszczowa 
w Anglii 

LONDYN (PAP). Wszyst
kle . dZienniki angiell!lkle za
mlel!lzczają na pierwszych 
stronach pod', wielkimi na
główkami wiadomość o za
powiedZianeJ na wiosnę przy 
szłego roku wizycie w Wiel
kiej Bryta.nłł przewodniczą
cego Raiły 'Ministrów ZSRR 
N. A. Bułga.nlna. I członka 
Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR N. S. Chruszczowa. 

DZienniki za.mieszczają 
zdjęcia N. A. Bulganlna I 
N. S. Chruszezowa oraz pod
kreslają; te Izba Gmin powl
ta.ła. hueznyml oklaskami 0-
tEwladczenle premiera Edena, 
ze za.proszenie rządu brytyj-

Aresztowanie 
grupy szpiegów 

w Charbinie 
PEKIN (PAP). Władze bezple

ezeństwa wykryły w Charblnle, 
dzięki pomocy ludności miasta, 
wlelk/\ czangkaiszekowską orga
nizację sz.piegowską. 

sklego zostało przyj-:te przez 
rad:;lecklch mężów stanu. 

"Dally Express" pisze, że 
zapow:edziana wizyta ra
dzieckich mężów stanu w 
Wielkiej Brytanii jest ' no
wym dowodem, iż Konferen 
cja Genewska stworzyła at
mosferę pojednania I była 
pierwszym krokiem w kie
runku uregulowania donio
słych problemów międzyna
rodowych. 

Labourzystowski "Dally 
Herald" zaznacza. że projek
towana wizyta N. A. Bułga· 
nina I N. S. Chruszczowa '\II 
pełni potwierdza słowa pre
miera Edena, Iż "nowy kli
mat zapanował w stosun
kach międzynarodowych". 

"Daily Telegraph" podkre
śla, że wizyta radzieckich 
mężów stanu i rozmowy, ja
kie odbędą oni' w Londynie 
z przedstawicielami rządu 
brytyjskiego, dadzą niewąt
pliwie pomyślne wynikI. 

E'uropie". 
. Następnie rezolucja wypo
wiada się za przedstawie· 

PARYZ (PAP) . Bawiący o
becnie we Francji przewod
niczący Rady FAO (or.ę;"Ini~-ł 
cja ONZ do spraw wyzywie 
nia i rolnictwa) De Castro 
oświadczYł przedstawicielom 
prasy, że zorganizowanie po
mocy dla' krajów słabo roz
winiętych pod względem go
spodarczym będzie niewąt
pliwie łatwiejsze. gdy współ 
praca ekonomiczna między 
Wschodem a Zachodem roz
winie się w wyniku Konfe
rencji Genewsk~ ej. 
Nawiązując do swej nle

dawnej wizyty w ZSRR. De 
Castro podkreślił, że stopa 
życiowa narodu radzieckiego 
stale wzrasta. -----------------

Surowy wyrok 
na winnych apowodowania tragicznego 

pożaru w Wielopolu Skrzyńlkim 
(Ciąąda~szy ze str. I) 

rojllcych przeptsów przecdwpo
tarowych. 

nich przestępstwa między i,n,ny
mi tym. że w oz.asie peln~en:a 

obowiązków SłUŻbowych ZII'lajdo 
wal! się oni wlOtanie octurzool. 
alkoholowego, co w dużym stop 

. niu prżyczyriilO się do tragIcz
nego wypadku. 

Nr 180 (1908) 

P d k •• rze ro ł,wanlćłml 

chińsko_amerykańskimi 
. DELHI (PAP). Prasa hin

duska z zadowoleniem wIta 
zapowiedź rokowań chiń-
sko-amerykańskich, które 
rozpcczną się w Genewie 1 
sierpnia. 

"Times of India" stwier
dza. że rokowania te będą 
Wielkim wydarzeniem. Bę
dzie to p'erwszy bezrośredni 
kontakt dyplomatyczny m:ę
dzy obu krajami, który zapo 
czątkuje d'llsze komultacje 
na temat problemów polity .. 
cznych Dalekiego Wschcdu. 

"Hindusthan Standard" pi
sze o pewnym od.prężeniu "oN 

stosunkach między Waszyng 
tonem a PekInem i wyraża 
nadzieję, że rokowania w 
Genewie między przedstawi
c:elami USA i Chin będą 
wstępem do nowych roko· 
wań na szersze.i bezie, pod
czas których omawiana bę
dzie sprawa Taiwanu i uzna 
nta Chińskiej RepubLki Lu
dowej przez rząd USA. 

• • • 
LONDYN (PAP). 20 po· I 

słów lc~urzyst.?wskich, • do 
Izby Gm, n zlozyło wn.o~ek . 
domagający się od rządu 

zwołania konferencji, która 
~.IY rozpatrzyła proble:my 'a
zj~~ckie. Posłowie domaga
ją 5.\ę, aby do udZiału w 
konfef-ępcji zaproszono m. In. 
Indie i Chińską Reijublikę 
Ludową. ~a konferencji po
winna byc ' rozpatrzona spra 
wa przyjęci~ .ChRL do ONZ. 

DelegCl~:a 
parlamentarz) słów 

francuskich 
odwiedzi ZSRR 

PARYZ (PAP) . Biuro Zgro 
madzenia Narodowego posta 
nowilo udzielić przychylnej 
odpowiedzi na zaproszenie 
Rady Najwyższej ZSRR w 
sprawie wizyty parlamenta
rzystów francuskich w ZWlą 
ZJku Radzieckim. 

PrzedstawiciEle Zgromadze 
nia Narodowego i Rady Re
publiki 'udadzą się do ZSRR 
między 15 września, a l paź 
dziETni·ka. Delegacji przewod 
niczyć będzie prze'No<lniczą
cy ZgromadZEnia Nare,dowa 
go SchnE'iter. 

Uroczystości w Jugosławii 
w rocznicę powstania 

przeciw faszystowskim zaborcom 
MOSKWA (P.\P). Agencja 

TASS donosi z Belgradu: 

Dnia 27 lipca republiki ju-
gosłowiańskie - Chorwacja 
oraz Bośnia i Hercegowina 
obchodziły 14 rocznicę po
wstania ludowego przec:wko 
okupantom faszystowskim. 

pomnik ku czci poległych 
bojowników. 

W Bośni i Hercegowinie 
centralne uroczystości odby
ły się w mieście I3ilec€, gdzie 
na wiecu przemawiał przewo 
dniczący Skupszczyny tej re
publ' ki Djuro Pucar-Staryj. 
Również tam odsłonięto pom 
nik ku czci poległych bojow 
ników. 

Z pohytu delegacU 

W Chorwacji główne uro
czystości odbyły się w mie
ście Karloac nad rzeką Kul
pa. Na ,"viecu z udziałem 
przeszło 200.000 osób, przema 
wiał prezydent Jugosławii 
Tito. ~ W Karloac odsłonięto 

~~----------~-

ro'ników radzieckich 
w - Anglii i USA 

Aresztowani szpiedzy mieli 
bron palną, tajne szyfry tele
,raticine, radiowy SPl'Z~t na
dawczy I llteraturę kontrrt:wo
lucYJn'l. Przedostali się oni do 
organów rządu ludowego, do 
przedsiębiorstw przemysłowyeh 
! do jednostek Arm!! Ludowo
Wyzwoleńczej. gdzie zajmowa!! 
liię zbieraniem Informacji szpie
~owskich na tu ry politycznej. 
wojskowej i gospodarczej oraz 
p·l'zekazywaniem tych wiado
mości na wyspę Talwan. 

"Daily Mail" nazywa za
powiedź wizyty najbardziej 
znamiennym wydarzeniem 
od zakończenia drugiej woj
ny światowej. 

"Dally Mirror", którego na 
kład sięga 5 m:lionów egzem 
plarzy. pisze m. in.: "Wita" 
my z radością zaproszenie 
przez premiera Edena przy
wódców radzieckich. Oto do 
wód prawdziwego wzajemne 
go zrozumienia". 

. Szofer 'kIna objatŁdowego wla
dY9ław' WojtanowskJ ska'Zany ZO 

&ta,ł na karę 6, lat więz!t!>nla za , 
ni edosta.rci:ende , wbrew- Obow1ąz~ 
kowl, ·na salę śroóków prze<:lw
pożarowych, a pomocnw' Idno
me<:ha'l11ka Władysław Slemba·b 
na 2 lata wlęzJenia za zaniedba 
ri.le; 'zgodnego 'z prze<pisamd.. przy 
go1owa1'lla' wyjść zapa.~wych. 

Ze świala o 
NOWY JORK (PAPl . 23 

bm. przebywająca \V stan'e 
lawa część delegaCJi rolni-

AresztowanI szpiedzy staną 
wkrótce przed sądem. 

W drodze do Polsk\ 
22. llpca 1955· r. 

odbyło się ur,,
czyste pożegna
nie delegacji Mag 
deburga na Fes
tiwal. 
Członkowie To 

war.zystwa Spor 
tu I Techniki 
przej ę11 od mlo
dileży z okręgu 
l\iagdeburg szta
fel~ z zobowiąz'a 
niemi I !»,,-dro
wienilUIli, k "6re 
przekażą okręgo
wi Halle. 

Na zdjęcIu: Sztafeta z pozdcowlenlam\ młodzIeży magde
burskiej dia uczestnik6w FestIwalu WarszawE,klego. 

Fot. - CAF 

manewrów - w razie rozpo 
częcia działań wojennych, 
zginęłoby lub zostałoby ran
nych w ciągu p:erwszych plę 

Ponadto zostali skazani za za
nledba·nla służbowe w zlOk.resle 
za·pewnJenia odpowiednim wa
runków bezpleczeńs.twa przee<lw 
poż8.mwe-gq w po(:Uegtych Im Id
nach Objazdowych: 

Dyrektor Okręgowego Zarządu 
KI.n w Rzeszowie Tadeusz Hry
cunlak ,na ks.rę 3 lat więzIenia, 
Inspektor ochrony przectwpOOa
rowej tego zarzą<lu Mleczysła.w 

Majewski na k&r'l 4 lat wdęo:le

nia, dyrektor Centralnego Z~

rz8,du Kin w Warsza.wle Ka1:l
mierz NI.z.I~1 na l<arę 2 lat 
więzIenia z ' za.wleszeniem, zaś 

lngpektor ochrony pnec~wpota

rowej Centralr,ego Z. rządu Sta
nisław Bloc,h na 1 rok wię<Z;ienia 
Sąd uzasadnił wyml!'!rzenle 

~karżonym J6z!'!fow! KO'Zeko
wi. Władysławowi KozMrow1 I I 
Władysławowi WojtaThOwsl<!emU 
najwyższych przewld1:ianych w 
ustawie kar za popelnio,ne przez 

tylko o przetrwanie oraz czy 
nasz kraj ma sIę stać areną, na 
której obcy dowódcy chcieliby, 
zgodnie :z: prawidłami klasycznej 
sztuki, uroczyśde zademonstro-

GENEWA. Dnia 27 bm. przy- I 
była do Genewy grupa naukow-
ców radzIeckich zajmujących 
się prOblemem wykon:ystanla 
energll atomowej do celów po
koJowych . 

Dwudziestu specJaiistów wcho 
dzących w skład tej grupy wet
mle udział w Przygotowaniach 
do międzynarodowej konferen, 
cli w spraWie wykorzystanIa 
efY'rgli atomowej w cela.ch po
k1'>jowych. 

Konferencja odbędzie się w 
Genewie w dniach 8-10 sierp
nia br. 

• • • 
MOSKWA. 27 lipca opuściła 

Związek Radziecki. udając się 
w drogę powrotną do Szwecji. 
delegacja Związku Zawodowego 
RobotRIków Fabrycznych. Dele
gacja przebywała w ZSRR na 
zaproszenie KC Związku Zawo
dowego Robotntlków Przemysłu 
Materiałów Budowlanych. 

• • • 
NOWY JORK. Jak podaje a

,encja United Press na podsta
wie tnfonnacjl po'Chodzących z 
l!synm&alowsklch kół wojsko
wych, oficjalni prz!'!dstawlciele 
USA I Kore! południowej 2;a
war!! porO'Zumlenle w sprawie I 
budowy w okolicy Puzanu za
kładów zbrojeniowych które 
produkować będą , broń. I amu-

żadnym wypadku nie da slp, 
zaprzeczyć słusznośc! tezy 
radzieckiej. że Niemcy za
chodnie stanowią bazę wY. 

W czasie trwania ' konfe
rencji genewskiej do mej
scowości Muerren w Szwaj
carii zjechał na urlop Ade
nauer. W Genewie gościli 
podczas konferencj i równie?: 
inni działacze zachodnio-n ie 
mieccy, posiadający odmien
ne od poglądów bońskiego 
kanclerza opinie co do roz
wiązania problemu nie>miec
kego. Dali temu wyraz ' na 
konferencjach praso\Vych zor 
ganlzowanych w Genewie 
np. pastcr Niemoeller i były 
minister rzadu Arl"nauera. 
Heinemal'.n o~az putkownlk 

ZnuDlien"e poqlądl.l 

von Bonin. ' 

K 'm jest pułkownik von 
Ę:nin? Jakie głosi on poglą-
dy? ' 

W prz6mów:eniu wygł6szo 
nym w Monachium w końc'.1 
czerwca br.. VOI1' Bcnin 
stw: erdził, że "dla N ' em :~e 
zachodnich nie ma bezpie
czeństwa w ramach NATO". 
Ostatnie, zakrojcne na w:el·
ką skalę manewr" sii- lotn ' 
czych N A TO. nazwane .,Car
te Blanche" potw!erdzi!y 
słuszność jego stancwiska. 
Według obliczeń "fachow
ców" z, NATO - <.lokona
~ch W oparciu o prze,bieg 

c:u dni - przeszło 5 miJlo
nów m:eszkańców N,emiec 
zachodnich. 

Zrozumiale, że stwierdzenie to 
wy wolało oibrzymle wraten'le 
wśród ludności zachodnio-nIe
mieckiej . Przebieg manewl'ów 
ujaw nil jednocześnie, że strale
dł.Y NATO uważają NIemcy za
chodnie za glówne pole bItwy w 
przyszlej wojnie. ZachodnIo
niemiecki dziennik "Frankfurte .. 
Atlgemeine Zeitung" - w arty-. 
kule wstępnym z 15 lipca bL pl
.al o glębokim niepokoju, jaki 
wywolaly wśród ni emiecki ej o
pinii publicznej niedawne atla,n
I'yckie Inanewry lotnicze "ca.r te 
Blanche". ' 

Kc,mentalnr wojSkOWY lego ,s
mego dziennika, Adalbert Weln
s.tein, w \vyclanej o5~. atl1io i ~ze .. 
I'o!, o oY2kuto\vancj broszurze pL 
" Nikt nIe może wY'lrać wojny" 
(" Ke lner kann den Krleg ge-
winnen") , nawiązując do tego 
tematu. :z:apytywal: "Czy przY 
takIch rozważaniach każdy Nle
mle~ nIe powinien odczuć głę-
bOkiego przerażenia? Musimy 
postawiĆ sobie jasno pytanie: 
czy jesteśmy właściwie jedynie 
re.sztką oarodu w~cząc:elo jW 

wać przykład klasycznej stra le
gli - mimo faktu, że w końcu 
czekałby nas tylko chaos". 

Ale wróćmy do poglądów 
głoszonych przez pułkowni
ka von Bonina. N·iełaska I 
"święte oburZEnie" kancle
rza Adenauera i jego popIecz 
nlków spadły na von Bonina 
za inne stwierdzenie. Von 
Bcn:n stoi na stanowisku, że 
prowadzona przez rząd boń
ski z tak gorączkow~'m po' 
Śpiechfm remilitarYL:&r.ja Nie 
miec zachodnich utrudnia 
lub wr~z unlemożJ:w:a zjed 
ncczf'TJie kra.iu. Pułkownik 
von Bun'n podkreślc. przy 
tym w 'elokr<:tnle, ŻE wysu
n:ęta przez rząd za;:hodn.io
nlem!€cki teza. iż zj~clnocze
nie można os:ągnąć tylko si
łą, nie jest ani programem, 
ani teor'ą, lecz po prcstu go
łosłoWll!Vm frazesem. Jak 
stwierdza V<ln Bonin..... W 

padową , dla agresywnej ar
mii. W takiej sytuac~i zjed
noczenie Niemiec staje się 
po prostu utopią. 

Von Bohin sądzI r6wnleż, że 
konieczne jest usunIęcIe z tere
nu NIemiec z·achodnich broni 
atomowej, amerykańskich dzIał 
atomowych, wycofanIe WS'lyst
kich wojsk, okupacy'jnych. Tego 
rOdzaju kroki w sposób Islotny 
przyczyniłyby się do odpręże
nIa. 
Pułkewn:k von Bunin,by

ły oficer hitlerowsk:ej arm'i, 
nie występuje wca:", ' prze
ciwkokażdej armil zachcó
nio-n'emieckiEj. Uważa jed
nak, że Niemcy zachodn i'? 
powinny stworzyć na począ
tek arm:ę o charakterze Wy 
b!tnie obronnym. której sila 
nie przekroczyłaby 120-130 
tysięcy ochotników. Annin 
taka - jego zdaniem - .nie 
stanowiłaby przesuody w 
rozmowach na temat zjedno 
aenia Niemiec. Pogl~ami 

nlcjl: oraz części zapasowe do 
niektórych rodzajÓW bron!. 

• • • 
PARYZ. Komisja spraw wew

nętrznych francuskiego Zgro
madzenia Narodowego za !'wier
dzlta 20 głosami przecIwko 17 
wnIosek rządu w sprawIe prze
dłużenia stariu wyjątkowego w 
Algerze na okres trzech miesię
cy począws·zy od dnIa 3 pat

.. dzIernIka 1955 )'. 
W dnIu 28 lipca rozpoczęła się 

w ZgromadzenIu Narodowym 
dwudnIowa debata nad polityką 
rządu w Algerze. 

• * • 
NOWY JORK. Departa,ment 

Stanu USA podał do wiadomoś
cI , że część woJsk ameryk1ń
sklch stacjonujących w AustriI 
będzie przerzucona do Włoch : 
weJ dzie w skład sit zbro·jnych 
bloku atlantyckiego. 

• * * 
MOSKWA. AgenCja TASS do

nosi z Kabulu, te ministerst\>ło 
obrony narodowej Afganistar,u 
opublikowało komunikat odwo
łujący stan pogo1owla mobiliZa
cyjnego. Zarządzono także d~
mObilizację osób powołanych do 
armil na mocy rozkazu nadzw~
czajnego. 

(PAP) 

swymi von Bonin podzielił 
sIę z dziennikarzami z całe
go świata w Genewie n:l 
specjalnej konferenc;i praso 
wej. Wraz z pułkown ' kiem 
przybyła do Genewy grupn 
podcbnie myślących zac ho d
nlo-n'emieckich działaczy po 
litycznych. Poglądy głoszo
ne przez pułkownika von 
Bonina znajdują bowIem Cf,
raz więcej zwi::!enników 
wśród burżuazji zacllodnio
n:fm ieck:ej. 

Coraz liczniejsze warstwy 
ludności Niemiec zachodnich 
zaczynają zdawać sobie spra 
wę, że wlaczenie tworzonego 
obecnie Wehrmachtu do sil 
zbrojnych paktu atiantyckie 
go utrudni pokojowe i demo 
kra tyczne zjednoczenie na· 
rodu n;em'eckie~o. 

M. T('mala 
* * Z ostatnie.! chwili dowiaduje-

my się a pik. V(ln BOllin skie
rował <lo !<anclerza Adenauera 
list, podp!~'lny przez niego oraz 
~O nsoblstmlcl podzIelającYCh je
go pogl'llly. 

Autorzy IIst.u domagają sIę od 
kanclerza Adenauera opracowa
nia wspólnie z rządem NRD 
planu zjednoczenia Niemiec, 
który zostałby przedstawiony 
czterem wielkim mocarstwom. 

Adenauer nie udziel1ł dotych
ezu odpOWiedzi na powy!sze 
plamo. 

ków radzieck:ch ZWIedziła 
fermę "Hez.rst Thomas". 
która zajmuje się hodowlą 
krzyżowanych ncs;on kuku' 
rydzy. 

26 bm. członkowie radzie
ck:ej drlef,acj i rolniczej 
zwiedzili fermę Taffor:la Ta
newsa w pobl i żu miasta 
Lawrence. 

* • 
LONDYN (PAP). Przeby

wająca w AnglL radziecka 
delegacja rolnicza z mini
strem sowchozów ZSRR l. A. 
Benediktowem na czele zwie 
dziła szkole mechanizacji roI 
nictwa firmy "Harris Fer
gussen" w Coventry. 

Noty 3 mocarstw 
do rządu 

Ngo Dinh Dlema 
PARYZ (PAP). Korespon

dent agencji France Presse 
donosi z qaigonu : 

Komisarz generalny Fran
cji w Indoch'nach gen . Pier
re Jacquot, ambasador W. 
Brytanii Hugh Stevenson i 
ambasador USA Frederick 
Reinhardt dokonali 26 lipca 
demarche wobec premiera 
Ngo Dinh Diema, zalecając 
mu roz'poczecie konsultaCji 
przedwyborczych z Wietnam 
ską Republiką Demokratycz
ną . 

W notach podlueśla się zna
cze:1ie. jakie trzy moc<J rstwa 
przywiązują do przestrzega
nia waru'1,ków porozumień 
gel!1€wSJkfch. 

ooeee6e-~eeeaM 

'~Uwaga sympatycy I piłki n~inei! 
~ Zawiadamiamy, że mecz 
iti p'łki nożnej o mistrzostwo 
1:) klasy A Resovla - Sparta 
()Nisko rozegrany zostanie 
tpw niedzielę o godz. 15 na 
~ stadion.ie Sparty, a mecz 
'1} Słal Rzeszów - Lubliniani ka o godz. 17 na stadionie 
ł) Stali. 
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